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„Daily New,-A tek . wodzi „Nordd.
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wyjaśniaj-o dy, dla których mocar­
stwa kontynentalne, mianowicie Niemcy, 
mają się dotąd wstrzymywać z wypowie­
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Niemiec na jój propozycje, by módz na­
stępnie wywierać presyą dyplomatyczną 
na rząd francuski i jego także zdobyć 
przyzwolenie. Ale Niemcy zbyt wysoko 
cenią swe dobre porozumienie z Fran- 
cyą, iżby miały przyjąć na siebie tę mi­
zerną rolę, ażeby wydobywać angielsko- 
egipskie kasztany z ognia francuskiego. 
Wstręty Niemiec do takiej roli, któraby 
zakwestyonowała dobre ich porozumienie 
z Francyą, o które się z takim mozołem 
od lat 10 starały, powinien być zrozumia­
łym dla każdego publicysty angielskiego, 
który dice głos zabierać w sprawacli za­
granicznych. Ten objaw (porozumienie 
się z Francyą) jest tak naturalny, że, 
aby go zrozumieć, nie potrzeba podejrzy- 
wać księcia Bismarcka o fantastyczne 
zachcianki kolonialne, ani oskarżać go o 
osobistą nieprzyjaźń względem Gladstona. 
Jesteśmy przekonani, że polityka niemie­
cka zbyt wielką przywięzuje wagę do 

w. Anglii dobrej zażywała 
4t>inii, iżby miała być niełaskawą z oso­
bistych niechęci lub z lekkomyślności na 
angielskie życzenia. Te życzenia nie po­
winny iść tylko tak daleko, iżby doma­
gano się od nas, byśmy szkodzili wła­
snym naszym interesom i zrzekali się 
pokojowej względem Francyi poli­
tyki. Wśród takich warunków jest rze­
czą całkiem naturalną, iżby mocarstwa 
kontynentalne, zanim odpowiedzą na pro- 
pozycye angielskie, zamieniły pomiędzy 
sobą zapatrywania i zastrzegły sobie 
sąd własny. Nie jest w ogóle rzeczą 
nieprawdopodobną, iżby mocarstwa kon­
tynentalne nie miały się z sobą porozu­
mieć co do dania odpowiedzi na propozy­
cje angielskie.“ Oto w obszerniejszem 
streszczeniu ciekawa odpowiedź na arty­
kuł „Daily News“. Wyjaśnia nam ona 
przyczynę, dla którój mocarstwa nie wy- 
rzekly dotąd swej opinii co do znanych 
propozycji .iirN-ł..hicK“-
artykułu „Nordd. Allgem. Ztg;“ zasadza 
się na tern, że autor jego, sam niezawo­
dnie kanclerz niemiecki, tak dobitnie i po 
tyle razy akcentuje przyjaźń Niemiec do 
Francyi.

Z innych bieżących spraw nic prawie 
nie mamy do zapisania, chyba że zwró­
cimy uwagę na wlokący się od dawna 
zatarg serbsko-bulgarski, który w obecnej 
swej fazie dość' ciekawie się przedstawia. 
Według depeszy białogrodzkiej do „Pol. 
Corr.,“ powodem rozbicia się rokowań po­
między Serbią a Bułgaryą jest to, iż 
gabinet bułgarski nie chciał uznać ukła­
dów, prowadzonych osobiście przez księcia 
Aleksandra, i żądał, aby pertrakeye to­
czyły się wyłącznie pomiędzy obu rząda­
mi. Rada ministeryalua, pod przewodni­
ctwem króla Milana, oświadczyła, iż 
podobne żądanie nie da się pogodzić ze 
względami należnemi księciu Aleksandro­
wi, odrzuciła je, i uchwaliła powrócić do 
status quo. W sprawie tej telegrafują jeszcze 
z Białogrodu do „Presse“: „Według do­
kładniejszych relacyi, otrzymany cli o naj-- 
nowszem stadyum serbsko-bułgarskiego 
zatargu, konsul rosyjski w Sofii miał w 
sposób nadzwyczaj obrażający odezwać 
się o księciu Aleksadrze, a zarazem roz­
winąć całą sieć intryg, aby nakłonić po­
słów Izby do oświadczenia się przeciw 
przeprowadzonój ugodzie. W kołach dy­
plomatycznych i rządowych panuje z tego 
powodu wielkie oburzenie przeciw pomie- 
nionemu konsulowi, którego rychłe odwo­
łanie staje się coraz prawdopodobniej- 
szćm.“ — Prezes gabinetu bułgarskiego 
oświadczył — tak donosi ostatnia depe­
sza — iż zachowaniem się Izby poselskiej 
został zniewolony do odrzucenia ugodo­
wych propozycji serbskich, i dla tego 
raczej poda się do dymisyi, niźli przyjmie 
owe propozycyo. Karawełow żąda złoże­
nia międzynarodowego sądu polubownego 
dla załatwienia serbsko-bułgarskiego sporu.

Z obrad parlamentu francuskiego nad 
budżetem zapisujemy, że Izba deputowa­
nych uchwaliła na poniedziałkowem po­
siedzeniu 351 przeciw 127 głosom żądany 
kredyt 1 miliarda franków na opędzenie 
wydatków w pierwszym kwartale 1885 r. 
a następnie przyjęła bez dyskusyi budżet 
dochodów według uchwały Izby wyższej. 
Tego samego dnia obradował i senat w 
w dalszym ciągu nad budżetem. Hrabia 
St. Vallier interpelował na wstępie rząd 
w sprawie kryzis rolniczej i roztaczał 
żale, że komisya, zajmująca się badaniem 
kwestyi podwyższenia cła od zboża i by 
dła, tak zwolna w pracy swej postępuje; 
interpelant zapytał w końcu, czy rząd 
zamyśla utrzymać skreślone przez komi- 
syą cło od zboża i bydła. Minister rol­
nictwa odpowiedział, iż rząd utrzyma cło 
od bydła a na przyszłój sesyi zażąda,

iżby kwTestya rolnictwa stawioną została 
na porządku obrad ; rząd wszystko uczyni, 
ażeby polepszyć położenie ludności, zaj­
mującej się róluictwem. W końcu przy­
jął senat 192 przeciw 3 głosom uchwa­
lony przez Izbę depi'?owanych kredyt na 
opędzenie kosztów w pierwszym kwartale 
L885 r.— Z spraw francuskich notujemy jesz­
cze, że znany czytelnikom naszym z zatargu 
Francyi z Marokko rezydent ministeryal- 
ny p. Ordęga zamianowany został posłem 
francuskim- w Bukareszcie, a stanowisko 
jego zajął dotychczasowy konsul w Tripo- 
lisie, p. Feraud.

Stary rok.
Stary rok 1884 koiiczymy dzisiej­

szym numerem, aby według starego 
hasła: Le roi est mort — vive le 
roi! rozpocząć z dniem jutrzejszym 
czternasty rok istnienia „Kuryera Po­
znańskiego“.

Rozpoczniemy tę pracę z temi 
samemi dobremi chęciami i gotowością 
do sumiennego służenia sprawie, której 
godło wywiesiliśmy na naszym sztan­
darze, do której się zawsze głośno 
przyznajemy — Kościół i Ojczy- 
Mü' — oto dwa święte cele, którym 
tę pracę poświęciliśmy, bez szarlatań- 
skiego jêj zachwalania, bez wrzawy i 
blagi, bez waśni i stanowej rozterki, 
bez fałszu i obłudy.

Dziękujemy tym, którzy nas w téj 
pracy stale popierają, liczymy na ich 
życzliwość i w przyszłości, tusząc so­
bie, że zabiegi nasze znajdą uznanie,

AX “ÏÏSS- “ cyt-'In*»?«.Jiaszycb «je po-
mnoży, ze dział mseratowy, tak wa­
żny dla utrzymania pisma, dozna li­
czniejszego i częstszego uwzględnienia.

* >:<

clerzowi sumy, których mu odmawia 
parlament. Kwestya subwencyi parow­
ców, potrzebnych do utrzymania ko- 
munikacyi z zamorskiemi posiadłościa­
mi staje się dla obecnego kierunku 
polityki kanclerskiej bardzo żywotną. 
Jedno tylko zachodzi pytanie: czy 
środki krajowe na to starczą, czy 
„misera contribuens plebs“ wytrzyma 
dalsze przeciążenie podatkami — i 
czy w tym czasie, kiedy kanclerz po 
za morzem nowych szuka zdobyczy, 
wewnątrz kraju nie spotęguje się siła 
żywiołów przewrotu — i czy rychło 
trzeci tuzin socyalistów nie wejdzie 
do parlamentu. Zaraza ta już dosięga 
armii, jak to widoczną jest z rewizyi 
odbytych w całóm cesarstwie w jednój 
i tej samej dobie.

Tą zamorską polityką osadniczą i pro­
tekcyjną zajęte dzisiaj przeważnie An­
glia, Francya, Włochy a nawet i Rosya. 
Kościół katolicki, który od wieków zwra- 
ćał uwagę na te kraje, nie w celach 
zdobyczy, ale w celach religijnych i 
cywilizacyjnych, chętnie ofiarował na 
konferencyi berlińskiej pomoc swoję, o 
ile chodzi o urzeczywistnienie powyż­
szych celów religijno-cywilizacyjnych.

Leon XIII, któremu Opatrzność 
wielkie przekazała zadanie na wscho­
dzie, z niezmordowaną gorliwością pra­
cuje nad jego urzeczywistnieniem. Oby 
Najwyższy dozwolił mu oglądać spełnienie 
gorących pragnień, połączenia dwóch 
kościołów wschodniego i zachodniego, 
i prZAWjrócenia od tyliu wieków rozer. 
wanej zgody.

Poruszona na nowo przez tegoż 
Papieża wielka myśl zjednoczenia Sło­
wiańszczyzny katolickiej —- zaczyna 
kiełkować. Pomiędzy Polską, Czecha­
mi, Rusią, Chorwacyą, Słowakami i 
Słoweńcami widoczne jest zbliżenie się, 
które niezawodnie wzrośnie po piel­
grzymce, jaką katoliccy Słowianie w 
roku przyszłym zamierzają urządzić do 
grobu św. Metodego. Oby rok przy­
szły ścieśnił węzły łączące ze sobą ka­
tolickie ludy słowiańskie, oby rozbudził 
między nami zamiłowanie do lepszego 
poznania dziejów języków i literatur 
słowiańskich ludów i świadomość o po­
trzebie bliższych, wzajemnych stósun- 
ków. My z naszej strony będziemy 
się starali, aby ile możności do tego 
dopomagać.

W naszej dzielnicy, gdzie tak pod 
religijnym, duchowym jak tóż i mate- 
ryalnym względem na ciągłą walkę i 
czujną obronę przed naciskiem przewa­
żnego i potężnego przeciwnika skazani 
jesteśmy — pojawiła się w roku bie­
żącym groźna secesya, wywołana nie- 
cnem podszczuwaniem wyborców prze­
ciw legalnej władzy wyborczej.

Niepolska i nieuczciwa chęć roz- 
dwajania i burzenia bratniej zgody 
została, jak tuszymy, należycie uka­
rana — a secesya, potępiona słusznie 
przez cały ogół, wróci, da Bóg, w przy­
szłym roku do jedności i zgody, uwol­
niwszy się od niefortunnych opiekunów.

Rok 1884 zapisał się na karcie 
dziejów ludzkości srogą klęską cho 
lery w południowej Francyi, we Wło­
szech, w południowej Hiszpanii i w 
samym Paryżu — Galicyą, Królestwo 
i Prusy Zachodnie nawiedziła klęska 
powodzi, która dotkliwie nam się dała 
we znaki; cała Polska jako kraj prze­
ważnie rolniczy, czuje i czuć będzie 
dość długo uciążliwe zniżenie się cen 
zboża, które Zachwieją dobrobytem 
wielu rólników, a niejednego o ruinę 
przyprawią. Pod koniec roku, jakby 
na smutne pożegnanie rozbrzmiewa 
podziemnych wstrząśnięć stfeszliwy 
łoskot, chwieją się wieżyce staroży­
tnych katedr, walą się domy, w gru­
zach giną ludzie.

W polityce uwaga mężów stanu 
odwrócona od Bałkanów i kwestyi 
wschodniej — a zwrócona przeważnie 
za dalekie morze do Sudanu, Mada­
gaskaru, południowej Afryki, Tonkinu, 
Nowej Gwinei i Nowej Brytanii — 
dokąd wytężyli siłę dyplomatycznej 
spekulacyi mężowie stanu, pragnący 
na jak najliczniejszych punktach po­
zatykać flagi narodowe i zgotować 
dogodne przystanie dla handlu i ko- 
lonizacyi. Państwo takie, jak Niemcy, 
nie mogące wyżywić 45 milionów 
ludności, mnożącej się co rok o prze­
szło pół miliona, nie chcące do roz­
wiązania kwestyi socyalnej użyć in­
nych środków jak zewnętrznych, 
kwestya kolonizacyi zamorskiej jest 
nadzwyczaj ważną. Nic dziwnego, że 
książę Bismarck w tę stronę zwrócił 
swą uwagę, zmylił baczność Anglików, 
skorzystał z naprężonych stosunków 
między Paryżem i Londynem zrę­
cznym zwrotem ku Francyi, zapewnił 
sobie jej poparcie i dziś nowe tery- 
torya, nowe porty, nowe drogi zbytu 
zdobywa dla Niemców. Duch starej 
Hansy zdaje się odzywać na półno­
cnych brzegach Niemiec. Kupcy hre- 
meńscy i hamburscy organizują za» 
morskie wyprawy, celem zdobycia no­
wych posiadłości — i ofiarują kan­

iduiczątego. Dochody 
»OÙ, wydatki 14,000 
¡w figuruje pożyczka

w
i : tysiącznej 
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podobno ma wydać 200,0 »0 egzempl.), ' y- 
czóm urządzić speyalne edczyty ' kon- ;ty 
duchowne. W toku obrad ; Dweri: -zy. za­
proponował wysłanie delegacji do W' 'ehe.,.'.

Rosya a Słowianie.
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Trpozyi
przyjętą 
Łamaf.- 
do We- 
ieehać ?

oodrez unitom i 
tą ; ' z kolei atoli,. 
Uwił ^niosek u- 
Biymłłtfi dfl! gu- 
W»dłag oedań — 

Boże Ap» ątółowie
słowiańscy (w państwie dawnych Ch»tarów), 

kiedy w dalszym toku obra? zaznacz »o po­
trzebę zaproszenia do udziału wobchod. >, nie 
tylko Słowian południowych, ale t».Vz . no° 
ludy wyznania prawosłai o, np '»: t w, 
owd dwie ostatnie propoz; ? polecono oweó.te 
i rozpatrzeniu komitetu. CL/om tego, y \ , 
dyskusyą wywołała podnie ona przez »w
Łamańskiego kwestya naznaczenia kon ¿.nrsii 
imienia śś. Cyryla i Metodego na napis anie» 
rozprawy na temat: „Czy język rosyjski ito- 
że się stać wspólnym językien. literackim dla 
wszystkich Słowian'?“ J . .. ? yo»- or 
Łąmąńskij wytknął granice. -v ’i J» rozpra»- 
wa "nSrTSOKftfóać: a ■ ? •
1) Przedstawić zarys rozwoju ie/ykó'• lite* 
rackich w Niemczech, Pranej i ; V lt t ,h 
z uwzględnieniem losów narzeczy miejscowy-hi
2) Wykazać postęp język - w literackich r. St <- 
wian z uwzględnieniem wpływów języka pC- 
skiego w prowincyacli zachodnich, czeski- g~ ". 
Słowaków i rosyjskiego w P Ig ryt 3) Dać 
rozstrzygnienie kwestyi. Nadto prof. Ltunań- 
skij dodał: 1) że rozpwa noże być na­
pisana w każdym z języków I viaáskich, : 
dzież w niemieckim; 2) nagi'Aa, nw.rwsza wy­
nosi rubli 1000, dwie nas. yn-- po ' rubli, 
termin trzyletni; 3) nagroda pt sądzę-' -3 zo­
stanie nie za przychylne Cj, >zyka rosyj 
skiego rozstrzygnięcie kwestyi, Je;? sa r-ciel­
ną, wartość historyczną i 1?Ntacką. pra-1T, nie­
zależnie od wniosków auto; Ct ■> - ż t a- 
t n i t e n p u n k t s p o t k i , »' ? z ż y ’ > ą 
protestacyą i większość członków az

przewodniczącym uważało go pizeciwnym ce­
lom i zadaniom Towarzystw., Pomimo ».wiło- 
wań profesorów Łamańskiego : Orosi.* Miii 
punkt ten został usunięty z osi atnieg- o»' 
jektu rozprawy konkursowej

** &
Moskalom nie wystarcza iżyc uas ja­

to odstępców „idei słowiar ,-kićj“ (czy­
taj prawosławnćj); przedstawiają crd nas 
jeszcze nadto bezustannie jako wichrzy­
cieli i rewolucyonistów.

„St. Pet. Wied.“ pisąą ■ , że w do­
znaniu utworzono przed -i, kiś 
związek tajemny z potomk króli r pol­
skich na czele (!! ?). Na ? jpnio, ] owia 
da organ p. Awsiejenki, , wysadzou “ ko­
mitet dla obchodu 1000 r: . znicy - w . Me ­
todego — teraz znów .„organizują jakąś 
ligę.“ „Niech sprawa ta cieszy koń­
czy toż pismo — nowych nauczycieli y - 
litycznych ciąglemi metamorfozami, .'a 
których poszukują nowe;:- Owidynsza. 
Przeciwko komu jednak tv • <y sic liga ?“ 

wwinna 
zgiędem 
Jodzi; 1-

Petersburskie „Towarzystwo dobro­
czynności,“ na którego czynność zawsze 
baczną należy zwracać uwagę — bo ono 
jest ważnym czynnikiem w sferach ro­
syj sko-prawosławnej propagandy — od­
było znów dnia 21 grudnia posiedzenie, 
na którem zajmowało się dwiema ważne- 
mi kwestyami: 1) uroczystością wele-
hradzką i tysiączną rocznicą śmierci św. 
Metodego w ogóle; 2) pytaniem : czy ję­
zyk rosyjski może stać się językiem 
wszechsłowiaóskim ?

„Kraj“ petersburski tak opisuje prze­
bieg tego posiedzenia:

Posiedzenie odbyło się w sali Towarzy­
stwa geograficznego pod przewodnictwem je­
nerała Durnowa. Obrady rozpoczęły się od 
sprawozdania budżetowego na rok przyszły,

„Według słów „Refo wy 
ona bronić prześladowanych, 
których prawa boskie i lu . ;
nie są gwałcone. Przetłómao 
patetyczne słowa na zwy» zaji 
przychodzimy do wniosku, ? A 
szczególnie Jtosya, będzie 
wkrótce odpierać nowe zaku ć 
nowe intrygi, uprzedza»! n ■ 
machy!“

Powód do tego nowego 
Polaków o intrygi, żaku, y 
dała „Nowa Reforma“ krak- ■ 
niedawno temu zaproponov a 
nie „ligii polskiej“, majacć. 
„Alliance israélite“ bronić » 
teresów polskich.

Naszym zdaniem należa » 
projektami być nieco ostroż 
tak hojnym. Najlepszą lig 
kiego aparatu utworzymy v . 
żdy będzie pełnił sumienn e

język.
a

»’».-¡zona

osk aï zenia. 
5 zamachy 
ska, która 

ntworze- 
na wzór

zę n-

z t&kiemi 
zym i nie 
ez wszel- 
y , gdy ka- 
woie ooo-



lôifèkbï} ppdcź 
Łs. 'dr. ■

my, bliźniego, spo- 
weźmie sobie za 

ia to, co nam pan
•S w parlamencie me­

ad nad wnioskiem 
insynuował, jako

p-»îitvcztl.
strzegany program

foresBondegeje Euryera Pozn.
ifeów, 28 grudnia.

uZ radv »‘ieïs&iéi Modrzejewska. — Przy-
szły kaniawaŁ

ÎC-) per

\ nisya pomnika Slickie,
'■ ¡..za.)

• :ku dziennym ostatniego
posiedzi-ńi a ra; jskićj był, jak ju/
donosiłem, wvli< e-prezydenta mikstu.
Dotych.-zasov ' i •• prezydent, nota/yusz
Muczkowski, oś , zył był już kilkadni
brzedtćm, że p-• wnego wyboru nie
przy uiie. W ■ tak kategorycznego
ocwnadczenn. iii : i więc większość rady
nu skiéj, która znaniu zasług byłego
prezesa byłaby iezawodnie ponownie
Câ. ffOdłiOŚÓ L '■ ■ < bila, pomyśleć o innym
ka udydacie. Deoyzyą, jaka w tćj mierze
zapadła na pop.z dzających posiedzenie
•ni radach poufni można nazyać bardzo
szczęśliwą. Pi•owiono b/wiem od-
świeżyć Łady- dawnego / patrycyatu
miejskiego i p jv ić wice/rezydenta z

.z grona zaniożn od davna w mieście
osiadłych oby w." zatru/nieniom zawo-
dowym miejski:,< Ując/ch się. Wybór
padł na dotych : jiowe/o radzcę miej-
rkiego i dzieli i go pracownika w wielu
Kffwayych, wł i ela staréj tutejszéj
firmy księgarski . Friedleina. P/opo-
zycya ta yyski i i id razu licznych zwo-
lenników w \ad, 
50 glosujących

nyejskiéj, tak, że na 
fffledlein obrany został

wicenręzy denleu ista 42 głosami.
Bardzo jfoei jącą rzeczą jest za-

ułanie, j. kie rzemieślniczy okazuje
swemu - pr iiyden , p. Szlachtowskiemu.
Przed kiffii IŁ starsi cechów krako-
wskich przedsn mu się w sali prezy-
dyalnéj„a co w mnéj, bardzo wyczer-
pującej ' w>m..ip zdań, oświadczyli, że
wybrali konntet. óry się ma w ich imię-
niu v rz;- meb -zemysłowych stale z

fiente? ¡r mi« t porozumiewać. W obec
kw; t^i->■ ppdides a przemysłu miejsco-
r/e./o, które się az w odnośnej komisji
pęiygotowją a v radzie rozstrzygać
«Ają, ..orozumie nia się tego rodzaju.
na wsKajmr itm 
jjrźypdeść naizbe 

Ł/ czasie o; 
Moarzejewskiój

.ufaniu oparte, mogą 
mniejsze skutki, 
tniego występu pani

- • naszej scenie, urzą-
‘.zc em tćj .krok.w artystek naszych dra-
>m.ityczuych wsp; ałą owacyą. W entre-

,’cie podi ¡ói-ia . ę kurtyna. Na scenie
ładnie ozdobionej ustawiła się cała trupa

1 rikowska a imieniem jej p. Rieger ofia­
rował artystę- srebrny wieniec. Licznie 
zehana publiczność zarzuciła dosłownie 
całą scen«; yrzygotowanemi wieńcami. 
Pani Modrzejewska, widocznie rozrze-
wnióna, dzięk,? a w pięknych przemo-
wach tak kek goni i koleżankom swoim.
jak '"publicznosci za świetny objaw uzna-
nia. Dochód ostatnieh dwóch przed-
srawien ofiarovraci p. Modrzejewska na
mający się bud> iw:,ć nowy teatr w Kra-

,ko wie,.
Przyszły ks wał nie zapowiada się

zbyt świetrie. (.powiedziane są wpra-
wdzie zwy kłe b na cele dobroczynne,
na pomnik Miel vicza i na bratnią po-

rerum.

X.
Di d/i$ dni vszystkie książki i ga-

zetj drukowan bywały na białym pa-
pierze,'teraz je ik coraz częstsze poją-
Wir.ą się Wilio- przeciw tej wyłączno-
ści. ouz w k cu ubiegłego stulecia
pewien wioski 
<?ZPłł Î1J6 UHltfZ

■ sarz, Caraccioli, pytał, 
by drukować na roz-

Briaítvch ko lora „Przekonany jestem.
iż kartki ziel w ub czerwone jednaliby
i iążee licznii '/cli czytelników, i że
najcięższe dzieł acniej polknąćby przy-
szło, gdyby zab vienie papieru ponęt-
niejsżftm by; m lo.“ W 1S39 r. fran-
• oski uczony po > ął znów owę kwesty;}
czytelności 'pism i druku na kolorowym
papii rze. Swie jeszcze pewien znako-
mity lekarz zak 1 używanie żółtego pa-
pieni jako środł przeciw postępom kró-
tkowidzema

Obeznie zaś n de Rochas w książ-
co, zatytułowa, dość ambitnie j u -
t r z e j s z ą. ; e i v r e d e d e m a i n e,
pedejmujf ’ ż s '0 zagadnienie i stara
się udowoi1 ; ; fi nonii zachodzącej miń-
disy ką/d; 
idei i p.y?; U

a pewnym porządkiem 
awiwszy w ten sposób

kwest yćt. CłO* * i r on do konkluzyi, iż
día WZOUUż 'Tl i ?! go lub owego wrażenia
i uczucia nie Iko trzeba słowem do
rozumn prgeina« A, ale nadto ułatwiać
ów ducimwy pi -■c ider za pomocą atra-
mentii papieru, których kolor w podo-
bnym dzialiby
Ve o í y w al 11

kierunku i jednakie wy-

Owa teorya ie, jest bynajmniej no-
wą5 i tóogłibyśmy przytoczyć nie jedne
je) zasiAsovzanie

phuisk.í e ; : ściśle

W Kościele i obrząd- 
kolory przyhorów ka-

. stają w związku z my-
ślą prze a odm l ichodzonego święta, z
modli twajiii ih"' adającemi na każdy

moc młodzieży akademickićj, tudzież bal 
kostyuniowy Kółka artystyczno-litera­
ckiego, ale nie wiadomo, czy w obec 
niskich cen zboża udział obywatelstwa 
wiejskiego w zabawach krakowskich bę­
dzie tak licznym, jak zwykle. W mie­
ście ząś sama, żałoba po śp. Henryku 
Wodzi ckim nie tylko ścieśni kota zabaw 
prywatnych, ale zapewne i do zmniejsze­
nia udziału w zabawach publicznych się 
przyczyni. Zwykle o tej porze zjeżdżało 
już dużo rodzin do miasta na kilkatygo- 
fłiuowy w nićm pobyt, w tym roku o 
przybywaniu ich nic dotąd prawie nie 
słychać.

Posiedzenie Komitetu budowy pomni­
ka Mickiewicza, na którem mają być 
wybrani członkowie jury do ocenienia 
nadsyłanych modeli, odbędzie się dnia 
29 bm. Byłoby pożądanem, aby i człon­
kowie zamiejscowi, do których wysłano 
zaproszenia, przybyli w jak największej 
liczbie.

Berlin, 29 grudnia.
(Z polityki kolonialnej.)

(—) Im większa jest cisza w polityce 
wewnętrznćj, tem głośniej za to w ze- 
wnętrznśj. Mają też półurzędowcy wszel­
kie powody zwracać powszechną uwagę 
na wielkie znaczenie polityki zewnętrznej. 
Nawet „Beri. Ztg.,“ nairadykalniejszy 
organ wolnomyślnych, radzi im, aby nie 
wzdragali się przyznać żądanych na no­
wego dyrektora w ministerstwie spraw 
zewnętrznych 20,000 marek. Dziennik 
ten mówi: „Wolnomyślni winni w trze- 
ciem czytaniu przyznać z powodów poli­
tycznych, czego w drugi em odmówili z 
powodów w samćj rzeczy leżących.“ Po­
nieważ te powody (oszi zędność, a przy­
najmniej odłożenie wydatku na późniśj) 
teraz są te same, co w dniu 15 grudnia, 
rada ta, nie obwijana w bawełnę, brzmi: 
„Ustąpcie pod naciskiem nawału adre­
sów!“ Jak sztucznie się te adresy wy­
twarzają, jak napędzają robotników i 
urzędników do ich podpisywania, na to 
mamy teraz więcej, niż jeden dowód. 
Prócz tego, niejeden z podpisujących w 
tej lub owej mieścinie pochlebia sobie na­
dzielą, że jego adres wydrukowany zo­
stanie w „Nordd.“ a nawet może w nie- 
urzędowej części „ Staatsanzeigeia. “

Ponieważ półurzędowcy są tak pewni, 
że przeprowadzą swego dyrektora, ze 
zwyczajną sobie skromnością chwytają za 
całą rękę i żądają, ażeby przyznano całą 
kwotę 150,000, którą komisya budżetowa 
obniżyła, na zbadanie wnętrza Afryki. 
Aby mimo smutnego położenia finansów 
posłów do tego wydatku tem więcej za.- 
chęcić, powołują się na najnowsze naby­
tki w Afryce, a ukazują w przyszłości 
powodzenia jak najświetniejsze. Tak np. 
oświadczają, że podróż dr. Nachtigalla 
z Angry Peąuenny w głąb Afryki ma na 
celu posunąć granice obszarów zostają­
cych pod opieką niemiecką jak najdalej 
na wschód.

Krom tego szeroko się rozwodzą o 
objęciu w posiadanie zatoki św. Łucyi w 
Afryce południowo-wschodniej, dokonanej 
przez podróżnego Einwalda na rzecz fir­
my Luderitza, lubo wiadomość ta jeszcze 
potrzebuje potwierdzenia. Gdyby wiado­
mość ta miała się sprawdzić (angielskie 
dzienniki przeczą jej), w takim razie fa­
ktowi temu nie możnaby odmówić wyso­
kiego znaczenia. Nikomu nie wyszło z 
pamięci przychylne przyjęcie, jakiego w 
lecie doznała deputacya Boerów z Trans-

dzień. Kaprysy mody ustaloną jednak 
barwę nadają żałobie, a przyjęty zwy­
czaj nie pozwala starszym osobom przy­
bierać jasnych kolorów, budzących poję­
cia młodości, urody i świeżego wdzięku. 
Już i w dziedzinie typografii możemy 
wykazać podobne objawy. Od • dawna 
żałobne listy czarny okala rąbek, a do­
niesienia narodzin lub ślubów drukowane 
bywają na różowym łub niebieskim pa­
pierze Zachodzi tak ścisłe powinowa­
ctwo między kolorami a bieżącemi wy­
padkami życia, iż niktby na żałobnym 
papierze nie chciał o zaręczynach dono­
sić i vice versa. Uogólniając tedy 
przyjęte dotąd w różnych okolicznościach 
zwyczaje, znalazło się kilku nowatorów, 
którzy podnoszą praktyczność używania 
w druku papieru i atramentu kolo­
rowego.

Już w wydawnictwach liturgicznych 
lub zbytkownych upowszechnił się lekko 
zabarwiony papier chiński. Afisze dru­
kuje się w najrozmaitszych kolorach, z 
wyjątkiem jednych tylko ogłoszeń rządo­
wych, które stale trzymają się białego 
papieru, jakby dla przekonania czytelni­
ków o czystości intencyi rządzących. Afi­
sze jednak o tęczowych barwach nieró­
wnie więcej pociągają oko i przyjemniej/ 
się czytają. Dotąd w prasie peryody- 
cznej nie widać prawią przykładu uży­
wania papieru lekko zabarwionego, z wy­
jątkiem może bkładek' inseratowych nie­
których przeglądów. Jedna pono tylko 
gazeta, „Le Matin,“ drukuje się już na 
papierze żółtawym. W 1869 roku poja­
wił się był w Lugdunie dziennik ultra- 
radykalny, który do rozmaitych dziwactw 
dołączył i to, iż odmieniał kolor papieru 
wedle osobistości, przeciw którym wystę­
pował. I tak, ilekroć napaść na Braci 
nauki chrześciańskiej stanowiła główną 
treść numeru, drukowanym bywał stale 
na zielonym papierze, co już z daleka 
ostrzegało nabywców.

Książka p. de Rochas oprócz tćj głó-

waalu tak u dworu berlińskiego, jak u 
ks. Bismarcka. Książę Bismarck rozma­
wiał nawet z nimi dyalektem pomorskim 
„Plattdeutsch,“ a berlińskie protestanckie 
towarzystwo misyjne jak najskwapliwiej 
postarało się o to, aby deputacyi zgoto­
wać uroczyste przyjęcie. Gdyby więc za­
toka św. Łucyi miała przejść w posiada­
nie Niemiec, nie mający przystępu do 
morza mieszkańcy Transwaalu i stanu 
Oranje mieliby do niego wohn} drogę. 
Anglia dotychczas im tego przystępu 
wzbraniała ze względów handlowych; 
Niemcom zaś bardzo chodzi o otworzenie 
drogi handlowćj dla tych krajów. Ale 
trzeba czekać na potwierdzenie tych wia­
domości, jak się już wyżćj nadmi^piło.

Jeśli Francya na nabytki w zacho­
dniej Afryce nie patrzy niechętnem 
okiem, to z drugiej strony kroki Niemiec 
na wschodzie tej części ziemi i zachcian­
ki aneksyjne Włoch wielkie w Paryżu 
budzą podejrzenie. Nadewszystko niepo­
koi polityków paryskich zatknięcie cho­
rągwi włoskiej w Beilucie nad morzem 
Czerwonćm. Łatwo Lo sobie wytlóma- 
czyć ; odkąd bowiem Francya marzyć za­
częła o założeniu w Afryce wielkiego 
państwa osadniczego, morze Czerwone, 
jako najkrótsza droga komunikacyjna, 
nabrało w jćj oczach podwójnej wagi.

Gdy tak każdy, kto tylko ma rąk parę, 
w Afryce przed „zamknięciem bramy“ 
chwyta co może, nie chciała i Hiszpania 
niemym pozostać świadkiem. Na wy­
brzeżu północno-zachodnićm, naprzeciw 
wysp kanaryjskich, zaanektowała 500 
kilometrów pustyni, kwalifikujących się 
znamienicie na stacyą rybacką. Dla 
swoich afrykańskich i innych projektów 
kolonialnych potrzebuje naturalnie książę 
Bismarck poparcia Francyi; stąd nie 
trudno pojąć, iż pragnie pozostać w do­
brych z rzecząpospolitą stosunkach. — 
Dzisiejsza „Nordd.“ w polemicznym ar­
tykule przeciw jakiemuś dziennikowi an­
gielskiemu wręcz wypowiada, że Niemcy 
pragną pozostać w dobrem z Francyą 
porozumieniu i dla tego w kwestyi egi­
pskiej stoją po stronie dyplomatów fran­
cuskich. Ważniejszem atoli jest drugie 
oświadczenie, że porozumienie pomiędzy 
poszczególnemi rządami jest nieomal niepo­
dobne. Koniecznym tego wszystkiego sku­
tkiem będzie ponowne powołanie przez 
księcia Bismarcka osobnej konferencyi, 
która się szczegółowo zajmie załatwie­
niem kwestyi egipskiej.

Wiedeń, 29 grudnia.
(Wyjazd rodziny cesarskiej. — Dzienniki pójurzę- 
dowe o unieważnieniu wyborów do Izby handlowej 
w Bernie. — Samobójstwa. — Rozwiązanie nie­

mieckiego związku studenckiego w Gracu.)
(=) Cesarz, następca tronu arcy- 

książę Rudolf i książę Ludwik bawarski, 
mąż arcyksiężnej Gizeli, wyjechali dziś 
na polowanie do Styryi.

Półurzędowe dzienniki tutejsze ogła­
szają depesze z Pragi i Berna, donoszące, 
że w tamtejszych kołach niemieckich 
przyjęto bardzo dobrze rozporządzenie 
rządu, unieważniające wybory do Izby 
handlowćj berneńskiej. Oczy­
wiście Niemcy mają wszelki powód rado­
wać się z tego wypadku. Zachodzi tylko 
kwestya, czy okażą się wdzięczni ? O tem 
możnaby wątpić, czytając wywody „No- 
wćj Pressy“ i „Deutsche Ztg.,“ które to 
organa zapowiadają nowy, walny atak 
przeciwko rządowi. Mianowicie domagają 
się odwołania namiestnika Morawii, hr. 
Fryderyka Schónborna, który już

wnej kwestyi zabarwienia papieru, mie­
ści w sobie pełno ciekawych szczegółów 
dotyczących technicznej strony sztuki dru- 
karskićj. «Daje on między innemi próbki 
wszystkich papierów z kolei używanych, 
począwszy od papyrusu aż do dzisiej­
szych fabrykatów udoskonalonych, a zna­
nych nam bodaj tylko z nazwy, jak pa­
pier chiński, japoński, holenderski, what- 
manowski. Na nieszczęście, a z krzywdą 
amatorów i bibliofilów, p. de Rochas wy­
dał swą zajmującą książkę zaledwie w. 
250 egzemplarzach, z góry rozkupionych, 
zaczem dla ogółu publiczności przejdzie 
ona niepostrzeżenie.

* **

Wszelkie określenia, nawet hypote- 
tyczne, czasu trwania naszej ziemi i 
świata od razu nas przenoszą w dzie­
dzinę kwestyi t. zw. przedhistorycznych 
odkryć. Znaleziono świeżo w krainie 
amerykańskiej Nicaragua ślad nogi ludz­
kiej, ukryty na 30 metrów w łonie ziemi, 
a przywalony sześciu różnemi pokładami 
lawy. Rozmiary owej stopy, aczkolwiek 
dużej, nie przechodzą normalnych kształ­
tów u wysokiego mężczyzny. Noga ta 
musiała być obutą w sandały śpiczaste, 
jak świadczył ślad wiernie odrysowany. 
Nowe z tego względu ponowiły się dys- 
kusye w łonie berlińskiej akademii, a jak 
zwykle, tak i tym razem, zdania uczo­
nych rozstrzeliły się w przeciwnych kie­
runkach, i nie postawiono żadnej zgodnej 
ani stanowczej konkluzyi. Teorya przed- 
historyczności nie ma bowiem zadnśj sta­
łej podstawy.

Niedawno zmarły ks. Moigno prze­
ciwstawił na dwóch łamach zdania 
uczonych w kwestyi przedhistoryczności 
rodzaju ludzkiego, a ztąd wypadła serya 
najsprzeczniejszych i najskrajniejszych 
opinii i wyroczni. Broń ta została prze- 
dewszystkiem podniesioną przeciw auten­
tyczności świadectw biblijnych, przeciw

po raz drugi zgotował Niemcom tak bo­
lesną niespodziankę'. W tym punkcie je­
dnak hr. Taaffe pewnie życzeń lewicy nie 
spełni, bo hr. Schónborn cieszy się bar­
dzo silną protekcyą u arcyksięcia Karola 
Ludwika, brata cesarza. Przedwczoraj p. 
G o m p e r z. członek rady państwa i były 
prezes berneńskiej Izby handlowej, miał 
posłuchanie u hr. Taaffego i był przyjęty 
bardzo łaskawie. P. Gomperz należy do 
tej frakcyi umiarkowanej, która hrabiego 
Taaffego wciąż jeszcze spodziewa się od­
ciągnąć od zjednoczonej lewicy i pozyskać 
dla siebie.

Nulla dies sine linea! Wczoraj znowu 
zastrzeliło się tutaj dwóch braci, Samuel 
i Maurycy W o 11 i t z , szefowie firmy 
zbożowśj i słodowej na jednem z tutej­
szych przedmieści. Podobno niedawno te­
mu na zgromadzeniu wierzycieli przed­
łożyli fałszywy wykaz swych aktywów i 
pasywów, które to ostatnie według grun- 
towniejszego zbadania rzeczy wynoszą 70 
tysięcy złr.

Dziś ma się tutaj odbyć zgromadzenie 
robotników, na którćm będzie przemawiał 
członek sejmu niemieckiego, socyalista 
Liebknecht, jeżeli w ostatniśj chwili 
polieya nie przeszkodzi temu.

W Hradcu styryjskim (Graz) został 
rozwiązany niemiecki związek 
słuchaczy wszechnicy, który od 
dawna był głównem ogniskiem pruso- 
filizmu w Styryi i często wywoływał za­
targi uliczne.

Z ! E M I E P O L S KI E.
* O nowym wybryku Apuch- 

tina donoszą z Warszawy do „Dzienn. 
Pozn.“: Uczniów katolików i ewangieli- 
ków uwolnił on w dniu 18 bm. na święta 
Bożego Narodzenia, atoli nauczycielom 
kazał wykładać naukę dla pozostałej 
garstki uczniów moskiewskich. Nawet w 
wilią i w oba dni świąteczne musieli nau­
czyciele — z których większa część jest 
katolików — pójść do szkół. — Podo­
bnie postąpił sobie ze szkołami utrzymy- 
wanemi przez gminę żydowską, w któryeh 
uczy także kilku katolików. Szkoły te 
musiały być przez święta otwarte. Nie do­
wierzając zaś dyrektorom, objeżdżał Apuch- 
tin szkoły te osobiście i sprawdzał, czy na­
kaz jego został Wykonany. — Takie sa­
mo polecenie wysłał do wszystkich dzie­
sięciu dyrekcyi naukowych w Królestwie 
Polskićm. — Prawa ręka Apuchtina, 
Kryło w, codziennie od pewnego czasu 
zwiedza .ochronki, szukając w nich ele­
mentarzy polskich.

NIEMCY.
* Berlin, 29 grudnia. Według 

statystyki sporządzonej w 
urzędzie kolejowym rzeszy 
personał urzędników i robotników kolejo­
wych wynosił głów 303,761, a płaca jego 
318,676,365 marek. W roku bieżącym 
pomnożono liczbę etatowych urzędników 
o 271 głów z płacą 4,462,292 m., dyeta- 
ryuszów zaś przyjęto jeszcze 481 z pensyą 
1,384,075 mk.

— Ilu poddanyćh państwa 
niemieckiego żyje za granicą, 
dowiadujemy się po raz pierwszy z wy­
kazów cesarsko - statystycznego urzędu. 
I tak np. bawi w Szwajcaryi 95,262, 
w Austro-Węgrzech 98,510, we Włoszech 
5221, w Szwecyi 953, w Finlandyi 628, 
w Bośnii 698, w Grecyi 314, w Chili 
4033, w Egipcie 879. Z urodzonych w

religii objawionej i pojęciom wiary. A 
tymczasem samże oręż kruszy się i roz­
pada w ręku tych, którzy go w ten spo­
sób zużytkować spróbowali. Ileż to 
wrzawy narobiło mniemane odkrycie 
przedhistorycznych ludzkich Szczątków, 
dokonane przez dr. Brocka. Ściślejsze 
poszukiwania w tejże samej jaskini nie­
bawem zrobione pozwoliły znaleść tamże 
starożytne rzymskie sarkofagi z mone­
tami cesarza Hadryana, co burzyło od 
razu przypuszczenie przedhistoryczności 
poprzednio odkrytych ludzkich czaszek i 
piszczeli.
piszczeli. — Na słowo uczonych 
liczono wiele drzew według pokładów 
miazgi, lignitu i kory, a systemat ów po­
zwalał przypisywać 7000 lat istnienia, 
niektórym pniom odnalezionym w Missi­
sipi. Niebawem przekonano się, iż ów 
gatunek drzew przybiera nowy pokład za, 
każdą zmianą księżyca, co nadawało owym 
olbrzymom przyrody zaledwie siedm wie­
ków bytu. A takich przykładów uczo­
nych pomyłek co chwila przybywa. \

Etymologicznie i ściśle biorąc, przed- 
historyczność znaczyć więc tylko może 
odkrycie śladów poprzedzających właści­
wą historyą tego lub owego kraju. Co 
jest przedhistórycznem na jednem miejscu, 
w innćm stawa się zujćełnie historycznem 
i pewnem. Wyraz to ¡i pojęcie całkiem 
względne, a wykazujące jedynie bezmierną 
niewiadomość naszę, oraz granice posta­
wione nauce ludzkiej i dociekaniom wła­
snej przeszłości. Darmo hipotezy uczo­
nych próbują podkopać powagę ksiąg 
świętych, tradycye wiary, znaczeuie hi­
storyczne Biblii, Ściślejszej nauki zdo­
bycze ostatecznie zawsze stwierdzają słowa 
Pisma św. i udzielają mu poparcia. Na­
pisy klinowe znalezione między Tygrysem 
a Eufratem dopełniają biblijne opowieści 
o stworzeniu świata, upadku człowieka i 
potopie. Na śtaro-babilońskiej pieczęci 
znaleziono wyobrażenie mężczyzny i ko­
biety, siedzących pod drzewem, na którem

cesarstwie zamieszkało we Francyi 81,988» 
w Niderlandach 42,026. w Wielkiej Bry­
tanii 40,371, w Belgii 34,196, w Danii 
33,158, w Norwegii 1471, w Hiszpanii 
952, w Rosyi 394,299, w Stańąch Zje­
dnoczonych Ameryki północnej 1.966.742, 
w Quensland 11.638, w południowej Au­
stralii 8798, w Wiktoryi 8571, w Nowo- 
południowem Wales 7521, w Rzeczypo­
spolitej Argentyńskiej 4997, w Nowej Ze- 
landyi 4819, w Algeryi 4201, w Uruguay 
2125. w Peru 898, w Tasmanii 782, w 
Chili 645, w Guatemali 221. W osta­
tnim roku liczba wychodźców się zmniej­
szyła. Było ich 126,330, w roku zeszłym 
zaś około 134,000.

— A n t o i n e , poseł z Metz, 
oświadczył podobno niedawno w stolicy, 
że poczeka tylko za zawieszeniem w try­
bunale rzeszy procesu sobie wytoczonego 
o zdradę stanu, po czem poruszy w par­
lamencie sprawę ogłoszenia w „Nordd. 
Allg. Ztg.“ zabranych w swem mieszka­
niu listów prywatnych. Spodziewać się 
należy, że żadne stronnictwo tej dotych­
czas niewyjaśnionej publikacyi nie po­
chwali. Nikt Antoinowi nie wzbroni 
sprawy tćj poruszyć przy, odpowiedniej 
pozycyi etatowćj; ale przyjdzie mu to z 
trudnością, gdyż po niemiecku mówi bar­
dzo słabo.

— Adres zaufania przesłano 
ks. kanclerzowi także i z Weimaru.

— Wybory, W okręgu monaster- 
skim wybrano dnia 29 b. m. na posła do 
sejmu w wyborze uzupełniającym właści­
ciela fabryki Timmermanna z Rheine 
(centrum) 317 głosami; właściciel dóbr 
Winkelmann (centrum) miał głosów 22.

— Parlamentaryzm. „Gazeta 
Vossa“ z dnia 23 grndnia mieści w swych 
łamach następujący ważny artykuł :

P. Vollmar wyraźnie wypowiedział, 
iż jego frakeya dąży do zaprowadzenia 
przewagi parlamentu, bo zdaniem jej „nie 
powinien rząd stać ani po nad nami, ani 
obok nas, lecz pod nami“. Gdy te słowa 
wywołały szyderczy śmiech prawicy, 
Vollmar, który się wcale nie pozwolił 
zbić z tropu, odpowiedział szyderczo, że 
już niejeden, który te słowa wyśmiewał, 
potśm odwykł od śmiechu. Ta przestro­
ga nie jest zupełnie bezpodstawną. Do­
żyliśmy w Prusach dwóch katastrof, z 
których się nikt nie śmiał, luboby po­
przednią ich zapowiedź był uważał za 
nader śmieszną. Bóg niech nas raczy 
zachować od trzecićj podobnej do dwóch 
pierwszych. Nie łudźmy się; ustawiczne 
starcia między parlamentem i kanclerzem 
muszą się prędzej czy później skończyć. 
Rozstrzygnąć się musi sprawa, chociażby 
nie na barrykadach lub placu boju, to 
drogą konieczności, a parlament nie po­
trzebuje dać w niej za wygraną.

Trudno zaprzeczyć, że stanowisko, na 
któreby kanclerz pragnął zepchnąć par­
lament, nie zgadza się z duchem kon- 
stytucyi rzeszy i krajów poszczególnych. 
I konserwatyści o tem wątpić nie po­
winni, chociaż zyskane dotychczas w tym 
kierunku powodzenia kanclerza pozornie 
wychodzą na ich korzyść. Niech ci pa­
nowie nie wątpią, że siła i znaczenie, do 
którego doszli za jego pomocą, polega na 
chwiejnej podstawie ; niech przyznają, że 
gdyby kierownik spraw krajowych miał 
wywalczyć stanowisko, do którego dąży, 
i na niem się utrzymać, w takim razie 
oni sami mogliby być skazani na rolę 
podrzędną i upokarzającą, jakiej życzą 
stronnictwom liberalnym.

wąż złowrogo się wije. W Birs-Nimrud 
szczątki ruin niewątpliwie należą do dzieła 
dumy ludzkiej, chchcéj się uwiecznić słynną 
babilońską wieżą. Historyą Daniela znaj­
duje potwierdzenie w zapisku, iż król 
Asar Haddou więźniów rzucał na pastwę 
psom i niedźwiedziom, trzymanym na ten 
cel w Niniwie.

Zdobyto już około 20,000 ułamków 
klinowych napisów, z których uczeni wy­
dobywają coraz to nowe wiadomości hi­
storyczne, astronomiczne i religijne, a 
wszystko na większą chwałę ścisłości i 
powagi Starego Testamentu. Badania te 
ponownie stwierdzają prawdę słów fran- 
cuzkiego myśliciela : „U n peu d e 
science éloigne de la reli­
gion, beaucoup de science y 
r a m è n e.“

* **
Do historyi głosowania powszechnego 

dobrą znaleźliśmy świeżo anegdotę z ży­
cia wielkiego parlamentarysty, Guizota. 
Pewnego dnia wyborów, w wielką słotę, 
bawiący wówczas na wsi Guizot rozka­
zał stangretowi zajechać, aby się udać na 
miejsce głosowania. Stangret, jak mógł, 
się wymawiał od spełnienia rozkazu, tłó- 
macząc się złą drogą, deszczem ulewnym, 
krzywdą ztąd dla koni, zaprzęgów itd. 
„Ależ to obowiązek obywatelski,“ powta­
rzał slędziwy minister stanu. „Trud, da­
remny,“ odparł nieprzekonany stary sługa. 
„Jeśli mnie jaśnie pan z sobą zabierze, 
to i mnie głosować przyjdzie, a właśnie 
chcę głos mój oddać na przeciwnego kan­
dydata. W takim razie ostateczny wy­
nik nie ulegnie zmianie, skoro nasze dwa 
głosy się zrównoważą.“ Argument ten 
podobno zniewolił Guizota do pozostania 
w domu, & logika ’WsnuAuego stangreta 
rozczarowań u • . • kn
pryśnych wyroczûi nowszi\ imego głoso­
wania.
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MAPĘ POGLĄDOWĄ
Królestwa Polskiego

ułożoną przez
3". "W o 5 c i c k ą.

Uwzględniając na dochodzące żądania Rcdakcra Inżvnicrvt i Bu- 
oownictwa obniża na czas pewien cenę ostateczną mapy"36 marek
M marek UrennD,!ra-fę •p0®° "P* płab>'ch 1I,«reK przy zamówieniu i przy odbiorze.

Brenumeratorowie Inżenicryl 1 budownictwa bAwr,.ot«i« ~
ZelUa 53 d° 35 ma, C£’ PWęhwdwóch powyższych ratachi
zarze V/Mn#1,iu A. RÓsego w Ba-tóTi tXl^ ?zayie: Redakcje wszystkich pism tak codziennych 
akc i tygodniowych ]ako też Redakcja inżeiileryl i Budownictwa 
i»t. Szafarkiewicz) Warecka 2.

Wyroby z Alfenidy
polecam w wielkim wyborze po cenach fabry­
cznych. ' (1274)

Równocześnie przyjmuję do reparacyi i sreb­
rzenia wszelkie przedmioty alfenidowę, które usku­
teczniam spiesznie i po cenach możliwie najtańszych.

Skład specyalny Alfenidy i sprzętów kościelnych.
W ilhelmowska ul. Nr. 21.

». i? dwuletniem poręczeniem.
P,azeW±iTY!kl nr; l0’ naPrzeciw teatrn niemieckiego.

Zi°te’ sr,i<nie' niklowe już od 10 marek.
Kilkawki budztk^nJ^u ’’‘“i*0 4«bowe, orzechowe i polisandrowe budziki metalowe i zwyczajne, zegary kontrolowe dla

3* 7 e ) Ah srebr?e’ ■i“**® 1 ,alml we wielkim wyborze
•PfJ4 <1< rebrną, obrączki od 8 130 marek na żądanie

- JUj; w '• godzinach są wykończone.
, 'lralm°jcm jest pod każdym względem Szanow nąPublicznośc

„ . (1262) 
■Stara firma Huebncr.

0. Ilybkbański, zegarmistrz.
¡K2S<2Má¿SZ5Bí
TO 0Rsera fAARMiir Tapety i rolosy, 

Samowary rosyjskie,
' aklad litograficzny,

S .ejestra gospodarskie,
' o wary galanteryjne, 

Alfenidę Cliristofla
• - zych cenach handel materyałów
piŚI* .x 1, ;\ cłl 0 gg)

Sî’jï " FABRIQUE•;$ RK

flLWJ

-ieństwu i Szanownym Dozorom Ko&ielnvm po 
. (1174)

n. repar. i strojenie tychże.
'ni i reparacyą fortepianów, pianinów, melodiko- 
spokrewmonycu instrumentów muzycznych Bu-

. ; ehr?etel»ice, t

Wielebnemu D
lecau!- się lajbprzejmi
budowaniaAi

Zajmuję się ąi i 
nów iishannoniów 
4nj© i przerabiam

- Wykonuję również miechy 
.cli, optycznych, nowe bilardy, okna, drzwi wy- 
skład stolarstwa wchodzące. Wiadomości nl 

, y. ,™;' 1 Warsowie są w rekomendacją. Prace
¡ .¡Ul .e niw«!,; 4,1..-,. rwale za ceny umiarkowane. J

Jankowski
Organmistrz we AYrześni, Rynek No. 2.

Skład win hurtowy
A. Cichowicza,

w Poznaniu,
poleca swoje corocznie osobiście u producentów na 
Węgrzech zakupione wina węgierskie w orygi­
nalnych beczkach od najtańszych do najszlachetniej­
szych gatunków; dalej znaczny zapas starszych win 
na szkle, oraz wielki wybór win czerwonych, 
szampańskich, reńskich, mozelskieh, bur- 
gundzkich i hiszpańskich w odstalycl) gatun­
kach po cenach najumiarkowańszych. (1081)

Cenniki i próby na żądanie gratis i franco.

Towwairzysto
narodowe hipoteczne kredytowe

. Spółka zapisana w Szczecinie
11 ziela pożyczek na posiadłości miejskie na pierwsze miejsce 
rl na wiejskie i po landszafcie pod [korzystnemi warunkami 
«went, do 5/6 taksy landszaftow ej. (934)

Wnioski przyjmuje:
Generalna agentura na W. Ks. Pozn. i obwód Kwidzyński

Julian Meicłistein
w Poznaniu, Berlińska ul. nr. 10.

J. Wnyui i Uym Chlebodawcom
wlecam w jak najlepsze świadectwa zaopatrzonych Rządz 

E^«nomow, Pisarzy, Włodarzy, Gorzela
.v«h, Strzelców, Ogrodowych, Lokai, Gospodynie 
anczycielki, Nauczycieli, Rony, oraz kilku Za 
•adowcow fabryk. (127ó)

Wincenty Srann
POZNAŃ. Wielkie Garbary Nr 5. parter. 

H -ssw-asw-asF
lekarz, specjalista dla chorób gardła, nosa i uszu,

przyjmuje przy M. Rycerskiej Ul. No. 2.
od g-odziny 10—13 i od 3

Poliklinika bezpłatna od 81/,—10 rano
(735)

Wina węgiesrkie
zupełnie czyste, do użytku mszalnego przeznaczone, po 1 m. 
50 fen. i 2 marki litr; wino to musi być leżąco na butelkach 
zachowywane — poleca handel win hurtowny (764)

Antoniego Plitznern
Poznań, Stary Rynek. .

l’o<Iczas imani

(piw® Sal wator
z Browaru w Kobylempolu.

Resiaurant Kobylepole.
D c h. o ^77- s łz i

Plac Wilhrlmowski Sr. 5.
Piwo składowe ciemne i jasne. Obiady od 12 

| do ł/23. Dobra Kuchnia o każdój porze. (1277)

Na porę ^Gwiazdkową zaopatrzyłem skład mój 
w wielki wybór zegarków złotych i srebrnych 
z fabr. Patek, Philipp A Co. i innych pier­
wszorzędnych fabryk genewskich. Będąc w 
bezpośednich stosunkach wprost z fabrykami 
jestem w możności odstępować doskonałe zegarki 

Hi daleko taniej ! ï !
!!!jak berlińskie fabryki!!!
Zegarki damskie Remt. 14 próby zło­

ta po bajecznie taniej cenie! tak samo Re­
gulatory, Rudziki i zegary ścienne, łań­
cuszki złote, srebrne i z imitacyi paryzkiój, 
jako też Albumy, skrzynki grające z mclo- 
dyami polskich kompozytorów.

Ârystony
wielkim wyborem sztuk mię- 

||§| (^z-v któreini piękne mazury 
i krakowiaki. Nowe ccn- 

. nikł wysełam franco.
W. Sani©, Zegarmistrz

xv 1’ozuanin w Bazarze.
Ozdobne Monogramy wykonuje się Da zakupio­

nych zegarkach darmo! (1007)

Pasy do maszyn,
¿»skórę do reperacyi pasów,

LR
«8& *

techniczne
towary gumowe,

i instrumenta z doświad­
czalnej stacyi dr. Del-, 
brück a poleca po ce-

uach umiarkowanych

|Z. Mazurkiewicz,
Poznań, kantor: Berlińska ul. nr. 5.

Fabryka pasów oraz skład towarów 
technicznych dla gorzelni.

rn parowy
Karola Kratochwilla

w PoziBciiisu (Fodgórnik)
poleca swe wyroby.

Maurycy Scberk
Szeroka Ul. 1, part, i I piętro

poleca jako stosowne jxxlai-ki na Święta
Płaszcze damskie od 7 m. 
Płaszcze dla dzieci „ 5 „ 
Materye na suknie „ — 
Kaźmiry % szer. „ —
Mat. warpowe (Xa- 
non) na suknie po domu 
Czysto weł. flanele „ — 
Ręczniki „ — — „
jako też płótno, pościel, wsypki, 
gacie trykotowe i t. d. po nader 
telnością.

25 fen. 
65 „

30 „ 
60 „ 
25

Firanki niciane od 
Ang. firanki tiulowe — 
Dywany „ 4
Kołdry „ 1
Obrusy z 6 serwet. „ 5 
Koszule męzkie „ — 
Koszule damskie „ 1

75

80

obrusy, wełniane koszule, jako i
tanich cenach, obsługując ze znaną rze- 

(1107)

“HELENA SCHMIDT
»1. Wrocławska 21, narożnik pta Wicflańskiciro

poleca
eleganckie paryzkie kapelusze, pra­
wdziwe koronki, ezepeczki, żaboty,

rysze, pióra i kwiaty.
Przyjmuje kapelusze do odświeżania — 

do prania koronki. (807)

Zaproszenie do przedpłaty!
W połowie grudnia r. b. wyjdzie:

Katechizm
(1109)

Do wydzierżawienia od 1-go 
lipea albo od wiosny 1885 r.

majątek ziemski 
w gubernii Lubelskiej, — prze­
strzeń ogólna 2527 morgów miary 
uowopolskiej, — grunta przewa­
żnie pszenne, łąki wyborowe, pło- 
dozmiany zaprowadzone, fabryka 
cukru w blizkości, skład buraków 
w miejscu. Zabudowania wystar­
czające, dom mieszkalny dobry 
w suchem i zdrowem położeniu. 
Inwentarz żywy' i martwy kom­
pletny jest do nabycia u właści­
ciela. Majątek ten rozdzielić mo­
żna na trzy oddzielne dzierżawy, 
obejmujące przestrzeni: jedna 962 
mórg., druga 377 mórg., trzecia 
1187 mórg. — O bliższe szcze­
góły i war. zgł. się proszę do wła­
ściciela dóbr Wojcieszkowa. — 
Adres na listy Wojcieszków przez 
Krzywdę, ostat. stacya kolei Iwan 
grodzko-Łukowskiój, Krzywda. 1

RzymsKo-liatolicKl
wydany celem przygotowania dzieci do 1 Spowiedzi i Komu 
nii św. przez ks. Wolińskiego. — Wyd. II. znacznin 
skrócone i przerobione. Cena w prenumeracie do 1 stycz 
1885 wynosi za egz. oprawny 35 fen. — Biorący 10 od 
razu dostaje 1 egz. w dodatku. Przesyłka franco. Cena pó­
źniej podwyższoną zostanie. — Należytość trzeba nadsyłać 
naprzód do

Księgarni Katolickiej w Poznaniu.
Zniżenie ceny^z polece­

nia autora.
Rys religijnego rozwoju 

ludzkiego. Dwa tomy w je­
dnym z 9 m. na 6 marek. 
Księgarnia J. K. Żupańsklego 

wPoznaniu. (1254)

Herbatę chińską
sprsęiw 1884¡5 r, (466) 

uzupełniłem wyhornemi gatunkami.
Poznań, j N. Piotrowski.

tapicer 
w Poznaniu św. Marcin

poleca na podarki gwiazd­
kowe materace z morskiej 
trawy od 5—12 mrk.. kli- 
niate poduszki od 1,75—2,75 
marek, eleganckie kanapy 
kryte najnowszą materyą 
począwszy od 24 marek.

M celu odświeżania po- 
yt? y | wietrzą w pokojach.

J ednyrn z najpierwszych warunków 
do utrzymania zdrowia jest bez kwe- 
styi czystość powietrza w pokojach.

| Przy stósunkowo rządkiem odświe­
żaniu powietrza, jak się to najczę­
ściej zdarza wśród zimy, powstają 

H I bardzo łatwo w pomieszkaniach mia- 
smata sprowadzające najrozmaitsze 
choroby. Obok właściwego odświe­
żania a szczególnie tam, gdzie z tru­
dnością się to w naszych mieszka­
niach odbywa, zaleca się w tym celu 
bardzo skuteczny Ijirzyjeniny śro­
dek z znakomitym zapaehem tj. Ra- 
dlauera eseneya jodłowa (Conife- 
ren Geist) z Czerwonej apteki w 
Poznaniu, która wyrabia się i de­
styluje z świeżych iglic, jodeł i we­
dług orzeczenia profesorów uńiw. dr. 
Reeiama w' Lipsku, tajnego wyż­
szego radzcy medycznego prof. dr, 
Anssbauma i prof. dr. Gietl w Mo­
nachium. prof. dr. Rokitańskiego 
i radzcy zdrowia dr. Niemeyer naj 
stosowniejszą jest do oczyszczania
1 odświeżania w pokoju powietrza.
A aj p rak tyczni ćj rozlewa się Radlane- 
ra eseneya jodłowa płynna w po­
koju za pomocą rozpylacza. Bu 
telka kosztuje 1 mrk., rozpylacz
2 marki. (j092)

DOBRA NIEDŹWIADY 20-000 M-
■ * 1 1 pieniędzy Dunilarnvcb dn

W

Gr

Najbliższy
kurs handlowy
rozpocznie się 12-go 
1885. Progr. franco.

stycznia
(1271)

Prof. Szafarkiewicz.

CPeoco)
wyborną i wypróbowaną funt 
po 6 marek poleca cukiernia

Antoniego Pfitzncra
Stary Rynek nr. 6.

Instytut
nauki na 

skrzypcach i wiolonczeli
Młyńska ulica nr. 30. 

Nauka rozpoczyna się 5 stycznia
1885. Zgłoszenia uczniów przyjmuje

Ernest Friłsche,
(1278) kapelmistrz.

33,000 mrk.
także i w mniejszej sumie na 
czas nieograniczony pod bardzo 
korzystnemi warunkami do wy­
pożyczenia na wieś lub majętność 
dającą pupilarne bezpieczeństwo 
przez Biuro radzcy sprawiedl. 
Szamana, w Poznaniu róg 
Starego Rynku i ulicy Jezui­
ckiej ulicy. (1266)

Organista
równocześnie rzemieślnik lub 
ogrodowy potrzebny jest od 
Nowego roku w Powidzu. 
Stała pensya roczna wynosi 
180 marek obok wolnego po­
mieszkania, 1 morgi ziemi upra­
wionej i wolnego pastwiska lat. 
dla 2 krów. Zgłoszenia obok 
podania świadectw przyjmuje 
Przewodniczący Dozoru kość. 
(1256) WA LICH

powiecie W ągrowieckim
będą wydzierżawione

od 1 lipca 1885
n a

O bliższe szczegóły 
o d u r o w a p. Piaski.

lat 15.
można zgłosić

Nakładem

piśmiennie do 
(1189)

pieniędzy pupilamych do wy­
pożyczenia przez Jażdże­
wskiego, adwok. i notariu­
sza w Poznaniu. (1227)

Nauczyciel domowy,
teolog, Górnoślązak, poszu­
kuje posady, Of. przyjmuje 

pod nr. 30 Eksped. „Kuryera 
Poznańskiego. (1249)

czcionkami Drukami Kuryera Poznańskiego.

Gospodarstwo
moje w Ligocie (pow. krotoszyński) 
składające _ się z 42 mórg, roli, 8 
mórg łąk i 3 mórg, boni, jako i go­
spodarstwo moje w Korycie składa­
jące się z 58 morgów, 2 ląk i 2 o- 
grodów mam zamiar sprzedać. Wszy­
stkie budynki są z cegły. (1243) 

Ligota (pow. krototoszyński)..
Andrzej Owczarek,

zeszłej niedzieli (1265)

mały mops
jasno-brunatny z czarnym łepkiem; 
z marką na szyji nr. 16. Od­
dawcy wynagrodzenie. Działowy 
jllac 10. drugie piętro.

Stadniki
zdatne do rozpłodn, częścią jako 
cielęta z Holandyi sprowadzone, 
częścią tutaj z tejże rasy cho- 
dowane, jako i rasy czerwonej 
ma na sprzedaż (1260)

Domiiiirai IMwiec (Nitsch«).
pod Czempiniem.

Za pozwoleniem JWielmożnego Pre­
zesa Policji urządza

Towarz. Głuchoniemych
po raz pierwszy

Teatr amatorski
dnia 26-go grudnia r. b.

na sali hotelu Saskiego. 
Odegrane będą mimicznie:

I.
Jak dawniej uczono głu­
choniemych w szkole, II.

Łatwe zaręczyny głu­
choniemych obojga płci.

Początek koncertu o godzinie 7, 
przedstawienia o godz. 8.

Po przedstawieniu (1267)
zabaxva z tańcami.

Biletów na krzesła numerowane 
po 1 m., na miejsca do stania po 
50 fen, nabyć można od wtorku po­
cząwszy u p. Knolla w Starym Ryn­
ku nr. 59 i u p. Katza przy Wro- 
nieckiej ul, 4, jako i przy kasie 
przed przedstawieniem od godz. 6, 
gdzie także programów nabyć bę­
dzie można. Kto się pospieszy do­
stanie lepsze miejsce.

Głuchoniemi nieczłonkowie, któ- 
rzyby korzystać chcieli ze zniżonej 
ceny na to przedstawienie, powinni 
dnia 25 grudnia przybyć do lokalu 
Towarzysswa Głuchoniemych u p. 
Knolla od godz. 2—4 po południu.

Na zabawę tę zaprasza uprzejmie 
Szanowną Publiczność.

Zarzrjii
Towarzystwa Głuchoniemych

w Poznaniu.

Sala Bazarowa.
^ poniedziałek dnia 7 stycznia 
1885 o godzinie 7ł/2 wieczorem

KONCERT
dany przez panią

Amalią Joachim
śpiewaczkę.

Biletów na miejsca numero- 
wane po 3 marki nabyć można 
w nadAioraej księgami i handlu 
muzykaliów JEd. Botegro i O. 
Bocka. (1273)

Sala Sterna. I 
W poniedziałek, 29 grudnia

o godz. 772 wieczorem.

III wieczorek tercetowy
dany przez

panów dyrektora muzyki 
Lngla, paną Biernackiego 
i pana Schulza wioloncze­
listy z łaskawym współ­
udziałem pani Dr. Theile

PROGRAM: 1, Trio P-mofl

ÎMarschncra. 2, a. Biedny Pie- 
trek Schumanna, b. Piosnka 
- narzeezonéj z tow. wioloncz. 
nandela. 3. Sonata G-moll _ 
Tartinicgo, 4, a. Młoda za-1 
konnica Schuberta, b. Mit ei- ? 
nem gemalten Bande Bectho- F 
venu, c. Abendreihn Rei- h 
ncckcgo. 5. TrioD-durReetho- Z 
vena. (1272) F

Biletów na miejsca numero- b 
wane po 1,5» mrk. nabyć można F 
w księgami nadwoméj ' '

Îdlu muzykaliów
Ed. Botego & G. Bocka.

!



Dodatek do Kuryera Poznańskiego Nr. 297.
Czwai-tck, 25 grudnia 1884.

Kurs pieniędzy i papierów publicznych.
Berlin, dnia 23 grudnia 1884.

Banknoty i monety.
Rosyjskie banknoty za 100 rubli
Austryackie banknoty za 100 florenów
Francuzki? banknoty za 100 franków
Angielskie banknoty za 1 funtszterl.
Dukat w zlocie
Dwudziestofrankówka w zlocie 
Półimperyal rosyjski 
Dolar za sztukę
Stopa proc. Banku Rzeszy: Weksle 4% 

Lombard 5°/0
Akcye bankowe I przemysłowe.

Bank Rzeszy (Reichsbank)
Deutsche Bank
Disconto Comandit
Kwilecki Potocki i Sp.
Poznański bank prowincyonalny 
Austryacki bank kredytowy 
Dortmunder Union 6% z prawem pierw­

szeństwa Lit. A.
Königs- und Laura-Hütte 
Poznańska sprytownia

Amsterdam ____
Bruksela i Antwerpia 8 dni 
Londyn 8 dni

Weksle.

8 dni za 100 florenów

21140
165.85
80.75
20.41

9,70
16,195

4,185

144.- 
155 25 
209.90 
60.- 

118.75 
489.—

65,40
104.40
79.50

Paryż 
Wiedeń 
Petersburg 
Warszawa

8 dni 
8 dni 
3tyg. 
8 dni

za 100 franków 
za 1 funt szterl. 
za 100 franków 
za 100 florenów 
za 100 rubli 
za 100 rubli

168,50
80,70
20,43
80.75

165.45
210.-
211.20

Akcye kolejowe.

Berlińsko-Drezdeńska
„ z prawem pierwsz.

Halle-Sorau-Guben
w W w

Marienbnrg-Mlawka
w w r,

Oleśnicko-gnieźnieńska

Wschodnio-pruska południowa
» z prawem pierwsz.

Austryacka kolój państwowa (Francuzy) 
500 frk. za sztukę Mk.

Austryacka kolej południowa (lombardy) 
200 flor, za sztukę Mk.

Galicyjska Karola Ludwika
Kronprinz Rudolf

We wtorek dnia 23 b. m. o godzinie 3 po poł. zasnęła 
w Dogu, opatrzona śś. Sakramentami, nasza najdroższa matka

Wiktorya z Nowakowskich
Matuszewska.

Pogrzeb odbędzie się dnia 26-go b. m. o godzinie 3-ciei 
po poiudmu. & (1276)

W smutku pogrążone dzieci.
Ostrów, dnia 23 grudnia 1884.

!Druk ukończony, prenumerata zamknięta!
Nakładem naszym wyszłoi polecamy:

0 naśladowaniu Chrystusa
Tomasza a Kempis

w tłómaczeniu
ks. Aleksandra Jełowickiego

z dodaniem całój książki do nabożąpstwa. W 8ce str. 400.
Ceny za egzemplarz na papierze zwyczajnym są:

bez oprawy 80 fen. — opr. w pół płótno lm. — opr. w całe płótno 1,60 
mrk. — opr. w całe pł. ze złotym brzegiem’2,25.

Ceny za egzemplarz na papierze welinowym: 
bez opr. 1,20 m. — opr. w pół pł. 1,50 m. — opr. w całe pł. 2 m. — 
opr. w całe płótno ze złotymi brzegiem 2,60 m. — opr. w safianową skórę 

ze złotym brzegiem 4 marki.
• j (Zamawiający na raz 10 egzem, zarówno czy bez opr. czy w 
jednakiśj opr. czy też w różnych oprawach, czy welinowe, czy zwyczajne 
wydanie, dostaje zawsze jeden egzem, na zwyczajnym papierze oprawny 
w pół płótno w dodatku. — Na przesyłkę 10 egzem, załączyć trzeba 50 f. 
na przesyłkę pojedynczych egzem, po 20 fen. do każdego. [982]

Księgarnia Katolicka. Poznań, 

Stary
wprost odwachu głównego

Przez miesiąc

grudzień
ceny wszelkich 

I towarów zna 
cznie zni­

żone.

rStary

Odłożone 
materye weł­

niane już od 45 
fen. za mtr, jedwa- 

czarne i koloro­
we od 372 m. za metr, 

aksamity, halki, bielizna 
, i trykoty męzkie, krawaty, 
chustki, jedw. parasole, płó- 

, szyrtyngi, derki podróżne. 
r Celem uprzątnięcia towarów przeszłoro- 
cznych lat. wyprzed. takowe niż. cen. zakup.

J. T. Kamieński
Skład jedwabiu, ąksamitów, towarów mater. i fa­

bryka bielizny męzkiśj.
Kyrie l£ 76, obok pałacu br. Działyńskicb.

tna,

bie

11 wiszące
we wielkim wyborze

jako też

KOMPLETNE WYPRAWY
skromne i luksusowe

poleca (762)

B. SSTJLCSEWSZI.
Skład porcelany, szkła i tac.

Stary Rynek nr. 53/54.

Stacye
Męki Pańskiej
płaskorzeźbione z masy mo- 
zajkowéj 14 obrazów całkiem 
wykończonych kolorach natu­
ralnych, malowane i miejscami 
złocone prawdziwem złotem, 
ramy z drzewa i ornamenta 
rzeźbione jako też figury roz- 
maitéj wielkości poleca (825)

J. Szpetkowski,
dekorator kościołów.

Poznań, ulica Berlińska nr. 2,

17.25
44.75
47.75 

116.25
77.50

112.80
22.20

97^60
116.75

510.50

111.10
74.25

Niemiecka pożyczka pań­
stwowa

Pruska konsol, pożyczka
łł W „
„ pożyczka z 1868 r. 

Obligi państwowe (Staats­
schuldscheine)

Listy zastawne.

Poznańskie
Pomorskie

1‘aplery państwowe.
’/o kupon płatny

Saskie
Szlązkie Lit. A.

» »
w n

Wschodnio-pruskie

Westfalskie
Zacb.-pruskie dóbr rycersk.

” w w
„ ser. 1. B.
„ nowe H ser.

Obligacye powiatowe

4 
4Va
4 
4

3Vs

4 
3Vs
4
4
4
3Va
4
4V2
3Va
4
4
3V2
4
4

I 4
41 4»/2,

Vsi’/lO
» 

VdMViVio 

ViiVî

VJV,

B

Vi 1 Vz 
ViiVï 
ViiV7 
ViiV7 
V1ÍV7 
VUVî 
VU1/, 
/ii1; 

VUVi

knrs

103.60
102.50
103.10
101.25

99.90

101.25
95.25

101.30

101,60 
101.20 
95 - 

101.70 
102.— 
95.- 

101.75 
101.80 
101.70

ViiVî

Zaproszenie do przedpłaty!
Wielkopolanin** najtańsze pismo polskie, będzie 

od 1-go stycznia 1885 r. codziennie wychodził pod na­
czelną redakcyą p. dr. Tadeusza Jackowskiego 
z Pomarzanowic.

Przedpłata kwartalna kosztuje dla miasta Poznania: w 
Ekspedycyi i w ajencyach „Wielkopolanina“ 80 fen., mie­
sięcznie 30 fen., z odnoszeniem do domu kwartalnie 1 markę 
na wszystkich pocztach w cesarstwie niemieckiem.

WF" tylko 1 markę,
Wszystkie poczty już już teraz przyjmują przed­

płatę.
Na pocztach zapisany jest „Wielkopolanin“ w katalogu 

pism na stronie 231, (Zeitungs-Preis-Liste pro 1883, II Abth. 
Seite 231 sub rłi) (1228)

Pierwszy numer od nowej redakcyi wyjdzie

■w 5000 egasemplarzy
dnia 1 stycznia 1885 r.

Ogłoszenia do tego numeru — po 15 fen. od wiersza 
petytowego — prosimy nadesłać najpóźniej do 30 grudnia rh.

Poznań, 18 grudnia 1884.

Administracya „Wielkopolanina“
Wodna ulica 15.

Polecamy uwadze Szanowych Czytelników wy­
daną naszym nakładem broszurę pod tytułem

Poradnik
dla dozorów szkolnych i przy­

jaciół szkoły,
obejmującą wszystkie przepisy, instrukcye, rozporzą­
dzenia, wyroki trybunałów dotyczące praw gminy, 
dozorów i rodziców do zarządu szkoły. (465)

Pisma polskie przychylnie tę publikacyą oceniły.Drukarnia Kuryera Poznańskiego
Sty-/ Marcin 16.

®r. med. Matthes
lekarz prakt. i specyalista na choroby kobiece

mieszka
przy św. Marcinie nr. 27.

Godziny ordynacyjne od godziny 1©—13 przed 
południem i od godziny 5—6 po poł.

Niezamożne chore wyłącznie na choroby kobiece przyjmuje 
bezpłatnie od godziny 3—5. (1221)

i kapelusze w różnych 
fasonach i gatunkach,

Birety, obojczyki i kołnie­
rzyki dla Duchowieństwa, 

Rękawiczki w bogatym wyborze, 
Krawaty w najmodniej, deseniach, 
Szelki wszelkiego rodzaju, 
Poduszki safianowe,
Parasole i laski,
Kalosze ruskie, 
Portmonetki offenbachskie, 
Szczotki i grzebienie, 
Spinki do mankiet i gorsu, 
Kołnierzyki i mankiety

poleca w yyberowym towarze po cenach przystępnych

w Bazarze.

(1242)

Wielką wystawę

marcepanów nakładanych królewiwebid« L;nt po 
1,50 mrk., cukry francnzkic i swego robo po 
różnych cenach poleca cukiernia 739)

Ant. Pffltznera
Poznań, Stary Rynek 6. ,

Poznańskie
Pomorskie
Pruskie
Saskie
Szlązkie

Listy rentowe.
7o kupony

4 101.60
4 ÎAiV10 101.60
4 Ví i Vio 101.60
4 VJ Vio 101.70
4 VU VlO 101.70

Zagraniczne papiery państwowe 
1 listy zastawne.

Polskie listy zastawne 
„ „ likwidacyjne

Rosyjskie listy zast. (Boden- 
credit)

Włoska renta
Austryacka złota renta 

„ papierowa

„ srebrna renta
w n

Austryackie losy z 1854 r.
„ „z 1858 r.
„ „ z 1830 r.
„ „z 1864 r.

Węgierska złota renta

%
5
4

5 
5
4
4Vs
5
4V6
4'/5
4

kupony

V« 1 Vi:

/i i V7 
11 i V7 
Vi i Vio

5 Hi11
73 1 %
/i i V7 
A i VlO74

za sztukę M.
v5 i Vil

za sztukę M.
Vi i v7

kurs
63.30 
5740

93.—
97.30 
86,50
67.75
79.75
68.30 
68.5,

113,70 
308.60 
120 10 
300,25 
102,50

Węgierska złota renta 
, papierowa renta

Rumuńska pożyczka
, małe sztuki 
„ z 1880 r.

” „ z 1881 r.
Rosyjsko-angiel. pożyczka 

z 1822 r. 
. , „z 1859 r.
„ . . z 1862 r.

z 1870 r. 
z 1871 r. 
z 1872 r. 

nndZ " » z 1873 r.
P°VZożyczka z 1875 r,

/OO. 
oi i/”

Ros _
z 1877 ri 

„ <r ‘ „ z 1880 r.
premiowa 

„ „ zl86tr.
„ „z 1866 r.
„ „ wschodnia I,

. U.
, m

Rosyjska złota renta 
Turecka pożyczka z 1865 r. 
Tureckie losy 400 fr.

4 ViiV7
5 VoiVm 1
8 ViiV7 1
8 y.i^ 1
6
5 7« i VlS.

5 V3iV9.
3 V i V«
5
5
5
5
5 Vofi ’ j.1 i

, w try- v
4 clonego

5 'vuv/v
5 VsíVo
5 ■Vffí’js
5
5 */5 i Vil
6 VoiVlS
fr. —
fr. za Sztukę M.

79,30
75,25

0310
98.80

96,40

96,80 
96,60 
96,60 
96,80 
88 9 '

o2 80 
62,00
63,60
.08.40

8.50
39.10

Zaproszenie do przedpłaty
Za kilka tygodni opuści prasę:

Śpiewnik

kościelny
obejmujący przeszło 500 pieśni naju 
żywańszych w Kościele Katolickim- 
w8ce str. około 350. Cena w prenu­
meracie aż do 1 stycznia 1885 wy­
nosi tylko 50 fen. za egzemplarz 
bez oprawy. Z oprawą 75 fen. Kto 
zbierze 10 prenumeratorów,dostaje je­
den egzemplarz oprawny w dodatku 
i medal mosiężny Jana Sobieskiego. 
— Przesyłka franko. Należytość nad­
syłać należy naprzód. Cena później 
znacznie podwyższoną zostanie. Za­
mawiać można tylko pod adresem: 

Księgarnia Kato­
licka, Poznań, Wo­
dna nlica nr. 25. 816

Księgarnia Nowa
(Fr. Błażek)

Poznań, nlica Jezuicka nr. 12
poleca po jak najniższych cenach 
wielki wybór obrazów Świętych, 
historycznych i narodowych różnój 
wielkości w ramach i bez ram, olej­
ne, olejodruki, litografie, fotografie, 
obrazki na pamiątkę Pierwszej Ko­
munii św., do książek od nabożeń­
stwa i na kolendę.

Książki do nabożeństwa wszel­
kiego wydania w cenie od 25 fen. 
do cen najdroższych, mianowicie: 
Ks. Arcybiskupa . Dunina, Lubień­
skiego, ks. Antoniewicza i Zdzar- 
skiej książka do nabożeństwa, Bądź 
Wola Twoja, Wielbij dusza moja 
Pana, Wiara i Miłość, Cicha łza, 
Duch Boży, Chwała Boża, Czyste 
westchnienie do Boga, Wianek Ma­
ryi, Naśladowanie Tomasza a Kem­
pis, Głos synogarlicy, Ołtarzyk Pol­
ski, Ołtarzyk nowy, Anioł Stróż, 
Módlmy się, Pod Twoją obronę, 
Zdrowaś Marya itd. Stosowne dia 
młodzieży: Książka i Wianek do 
nabożeństwa, Wyborek i Dziecię do 
Boga. Książki z obrazkami na 
Gwiazdkę dla dzieci i młodzieży, 
powieści i pisma naszych autorów.

Na składzie mam zawsze: pasye, 
lampki, figury Świętych wielkie i małe 
żłobki, kropielniczki, różańce, ka­
psułki do ułożenia różańców św., 
medaliki, krzyżyki srebrne i mie­
dziane.

Wszelkie wysyłki uskuteczniaj^ 
się odwrotną pocztą. 

Nakładem drukarni J. Bu 
szczyńskiego w Toruniu wy.
szło i jest tamże do nabycia

USTAWY
O

Procesie cywilnym
księga pierwsza i druga

tłumaczona przez
Kaźmierza Ćwiklińskiego,

sędziego z Torunia.
BE Cena 76 fen.

Straż św. Wojciecha
w Gnieźnie

poleca:
Zabawa z Jezusem, Hinczy str. 32, 
ekarstwo L przeciw pijaństwu

str. 32.
Ratujcie dusze w czyścu, str. 36, 
Pojedyńczy egzemplarz po 10 fen.1- 

biorący w czasie kolcndy 50 egz. 
== płaci po 5 fenygów. Głosy 
serdeczne, Wysockiego str. 72. 
Cena 20 fen:; 50 egz. — 2,50 mrk,

Kochem, Wykład Mszę św. opr. 1,60. 
Rossignoli, Czyściec opr. 1,50.
Opee, Żywot P. J. opr. 1,50,
Opee, Żywot P. J. naukowy 6,00. 
Liguori Nawiedzenia 0,50.
Adres: Ks. Dr. Łukowski

Gniezno. (1118)
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A. Piotrowski
Franciszkańska ulica nr. 1 

róg Starego Rynku.

VlO litra karafka
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<

, w paczkach po 5 kilo przesyłam franco do wszy- 
0 OGZTS sk,cl1 miejscowości państwa niemieckiego, Au-

*“ stro-Węgier i SzwajcSryi za poprzedniem nade­
słaniem należytości, lub stósownego zadatku, a resztę pod zaliczką.

! 3. Budapeszcie,

aninmj węgierskie, wna^zwy°^ai 
udliiłlil zdrowym i delikatnym ga­
tunku stósownie do pory roku i ja­
kości,od 3,30 m. do 4.70 m. za kilo.

Debreczyńskie kiełbaski sS
smaku. Przesyła się od listo­
pada do marca po 3 m. za kilo.

Liptawska bryndza SSS
słojkach od 1—5 kil. za kilo 

1,60‘mrk.

Papryka różana
w słojku 3 marki.

Szegedyńskie kiełbaski S0™
na całym świecie za sztukę 25 f.

Papryka różana S™ vi S
w słojku 5 marek.

Sima cesarska ESTp
ką i bez takowej kilo po 2.50 f.

Tarbninm oryginalna węgierska 
ldillullja potrawa z mąki Vi 

kilo .2 marki.

Yoiaólrp IrnnhilPClfa zawierającą przepisy na sporządzenie guJyasu, 
KóltJAŁę ŁllblialaM kurczęcia z papryką, ryby z papryką, węg. 
kapusty i jeszcze wielu innych sławnych na całym święcie węgier­
skich pątraw narodowych, dołącza się bezpłatnie do każdej przesyłki.

Pasy do maszyn
artykuły gumowe,

WORKI I PŁACHTY, OLIWĘ I SMAROWIDŁO,

polecają (161)

Orłowski 1 Sj>.

Poznań, Wilhelmowska nlica 21.

F
 Wielka Rycerska niica nr. S.

MAGAZYN I
; MEBLU

s
■S

Kompletne urządzenia (antique et re-
naissance) we wielkim i gustownym 
wyborze, jako też meble od najózdo- 

© bniejszych do zupełnie pojedynczych, 
poleca po cenach nader umiarkowanych

»
*sX
fc-X

«

« A. Andruszewski.
Wszelkie pi-aee dekoracyjne, tapicer- 
skie i reperacyjne wykonywam 

według zamówieni^ trwale i tanio 
Wielka Rycerska nlica nr. 8

g

□0
picor- — 
ściśle I

BMHDHK ■MSH9M
g ■■ ■■■ ■ a 'i; ; -:‘p' /Ar’r

Koniczyny i Trawy
knpnjc i na żądanie udziela za­
liczki (1175)

À, Bąkowoki



t

Ówie« w miejscu 120—130 marek, pośledn
—,— mrk.

Groch wrzący 150—160, na paszę 132—138 
marek.

Okowita za 100 litr, a 100% 40.50 m.

— Dział bieżący: Ziemie i kolonie sło­
wiańskie. — Przegląd prasy. — Wiadomości 
bieżące. — Kronika petersbnrgska. — Z War­
szawy. — Z prowincyi. — Kronika 
ekonomiczna. — Doniesienia. — Dział 
literacki: Z pod pyłu przeszłości, S . . - 
¡kiego. — Rosya w. Turkestanie, dr. Fr. Czer­
nego. — Nie sposób żyć (wiersz), tlóin. T. 
Hodi. — Nowele i obrazki M. Bałuckiego, 
T. T. Jeża. — „Wisła“, it. — Zjazd ar­
cheologów we Lwowie. — Nowości literackie 
(Sprawozdanie o utworach Prochaski przez 
S-ckiego). — Kronika powszechna. — Odci­
nek: Omyłka, opowiadanie Bolesława Pru­
sa. —■ Ogłoszenia.

recie lekarzami umiejącymi po polsku, przyjmo­
waną była wczoraj przez radzcę miejskiego 
Kaatza, zastępującego obecnie pierwszego bur­
mistrza.

* Towarzystwo Przyjaciół Nauk Poznań­
skie wysłało, jak wiadomo, na ręoe delegata 
swego, bar. Gustawa Mantenffla, adres gratu­
lacyjny do Rygi, z powodu 50 rocznicy istnie-' 
Ga rygskiego Towarzystwa liistoryi i staro­
żytności. Adres ten doszedł za późno rąk 
p. Mantenffla, gdyż dopiero w 2 dni po uro­
czystości. P. Berkholc, prezes rzeczonego To­
warzystwa, zawiadomiony o nadejściu adresu, 
poprosił p. Manteuffla do sali Towarzystwa, 
^•!zie otoczony członkami zarządu, przyjął 
i ■ ; z i szan. delegata po pięknem tegoż 
p”z; móv iu o zadaniu nauki, której celem 
je-1 zuk: e i ogłaszanie prawdy. P. Berk- 
liole [.(idzi. kowal za tak wzniosły i wyrazisty 
dc.od w ipatyi naszego Towarzystwa, a 
a.jres, wył nauy artystycznie w drukarni pana

Jak fiireuy przychodzą 
do „Germanii11 z 

. _ _____.. ks. Bismarcka, re­
dagował ? przez naród, two-liberalnych pro­
fesorów, urzędników i nauczycieli, kolpor­
terzy oh. . >zą po domach i przedkładają 
kupcom, oroc‘derzyst.om, majstrom i ro­
botnikom, którzy ni: mają odwagi odmó­
wić podp;-ajp. za ro wieczorem przy 
szklance ¡ówa żołądki 4 się i rezonują 
na narodowców? którzy
moralny nacisk. Bir"
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ryta, żyjącego w zaciszu domowem. Podró­
żnicy podziwiają energią, bystrość pomysłu, 
wiedzę marynarską, a zarazem zimną krew i 
nadzwyczajną odwagę Chodźki: wśród niesły­
chanego popłochu i przerażającego strachu, 
wtedy, gdy wszyscy głowę tracili i nie wie­
dzieli, co czynić dla ocalenia swego mienia i 
życia, on jedynie i jego naczelnik przedsię­
wzięli ratunkowe środki i wyratowali wszystkich, 
prócz doktora i kuchty okrętowego, którzy z 
własnej winy przypłacili życiem chęć urato­
wania dobytku z zanadto zagłębionój na tyle 
okrętu kajucie. Dzielny Chodźko pomny je­
dynie na swoję powinność, ostatni odpłynął od 
zanurzającego się i wkrótce pochłoniętego fa­
lami statku; wszystko co miał, stracił, bo jak 
Bias wszystko ze sobą woził; kosztowne ksią­
żki, mapy morskie, a nadewszystko najdokła­
dniejsze instrumenty marynarskie i astrono­
miczne zabrała mu woda; tysiące franków zni­
kły z jego mienia, ałe tysiąc błogosławieństw 
i pamięć spełnionego zacnie obowiązku na za­
wsze słodzić mu będą dalsze chwile życia.

* Talar obchodził w bieżącym miesiącu 
400-letni jubileusz swojéj ziemskiej wędrówki 
w Niemczech. Przed czterema wiekami bo­
wiem, to jest w roku 1484 w grudniu, pier­
wszy talar ujrzał światło słoneczne, wyszedł­
szy z mennicy arcyksięcia Zygmunta w Ty­
rolu. Ze nowonarodzony przyjęty był z 
otwartemi rękoma 'i nie potrzebował się uzna­
nia dorabiać, zbytecznćm byłoby dowodzić — 
cześć zaś, jakiej używał i używa dotąd, jest 
tak wysoka, że chęć objawienia jéj w wyją­
tkowej, jubileuszowj formie byłaby próżnym 
wysiłkiem. Używa on trwalej i do maximum 
doprowadzonéj adoracyi. Mimo tego numizma­
tyczne Towarzystwo w Wiedniu poświęci mu 
w rocznicę urodzin naukowy edczyt, połączo­
ny z wystawą najstarszych dochowanych dotąd 
okazów.

Zmarły dyplomata i jenerał francuski 
IT'ury, jak donosi „Figaro“, zostawił w rę- 
kopiśmie swoje pamiętniki o czasach i ludziach 
drugiego cesarstwa. Pamiętniki te oceniają 
wydawcy francuscy na 100,000 franków. Je­
nerał zaliczał się do najdowcipniejszych i naj­
bystrzejszych umysłów współczesnej. Francyi. 
Wspomniany wyżej dziennik opowiada, że je­
nerał nim poznał osobiście Gambettę, wyrażał 
się o nim: „Jest to parobek, sądząc z gru­
bych frazesów, jakich używa“. Później je­
dnak zmienił Fłeury swój sąd o słynnym dy­
ktatorze francuskim, nazywał go „podziwienia 
godnym despotą“. — O pewnym skąpym se- 

sobie nic nie od
u innych“’.

Pomnik Wirgiliusza. W l i tole; mia­
steczku w Mantuańskiem, odbyło się dnia 3 i 
listopada uroczyste odsłonięcie pomnika Wir­
giliusza, gdyż według prastarćj trądycęi, ko­
lebka nieśmiertelnego piev/cy E n e i d y stała 
na wzgórzu pod tern miastem, zwanem M o n- 
ticelłi di Virgilio Żyoiopis Wir 
Waleryusz Probu.-:, powiada

•się jako syn wyrobnTkii fra e . 
w Andes, wiosce odległej o 
od Mantuy, którą dziś identj fik 
woscią Pictole. W uroczy.-'o 
momnika brały udział władze i 
toczysz ?nia, za których inicyai; 
s.i,-.rozniesiony. Mowę wygłosił 'tutor S 
po te Giósse Carducci. który awił 
ni-. tyi'íQ. jako poetę, ale także ako 

’na. i roi jka, cz- m zyskał poklask obecny: h :■ 
obchodzie Moéciaa,

* Z Maflrytis tś-grefoją dziś: „W- < , 
działek zrana dało vię uczuć w Te;-; x, w . ■ 
wineyi Malaga' dziewięć silnych '•n..¿é',i(; 
ziemi, na b ird o wieł1. domałii -p o.ażaiy 'J. 
zarysowania. Gid b mera został bardzo nszbo-

Wrocław, 29 grudnia 1884.
Żyto (za 2000 funt.) stalćj , wypowiedziano

------ . Cena wypowiedziano —. grudzień 134,—
żąd.. grudzień-styczeń 134,— żądano, styczeń-luty 
134,— żąd., luty-marzec —płac., kwiecień-maj 
135.50 żąd., maj-czerwiec 137,— żąd., czerwiec li­
piec 139,— płacono.

Pszenica. Wypowiedz.----- cent, na miesiąc
bieżący 155,— żąd.

Owies. Wypowiedziano —,— centa, na mie­
siąc bieżący 128.— płac., kwiecień-maj 130 płc.

Rzep. Wypowiedziano —.— centa, gruilzi ń 
242.— żąd.

Olćj rzepiowy niezm.,wypowiedz.----- cen1
w miejscu 54,— żądano, grudzień 51.50 żąd.. 
grudzień-styczeń 51,— żądano, styczeń-luty 51,— 
żąd., luty-marzec —,— żąd.. marzec-kwiesień — - 
żąd., kwiecień-maj 51.50 żąd., maj-czH wie.c żąd.

Okowita m. zm. wypowiedziano 45.000 litr., 
w miejscu —,— płac., grudzień 10,70 p aj., g’u- 
dzień-styczeń 40,70 płac., styczeń-luty 41.— plac., 
luty-marzec —,— płacono, kwiecień-maj 43.— płc., 
maj-czerwiec 43,50 płacono, czerwiec-lipiec 44,50 
płc.. na lipiec-sierpień 45,— żąd.

Cena wypowiedz, na 30 grndnla żyto 134.—. 
mrk., pszenica 155,— mrk., owies 128,— mk.. rzep 
242,— mrk., olćj rzepiowy 51.50/oko wita 40,70 :a.

Ceny targowe z dnia 29 grudnia 1884.

Przybyli do Poznania.
Poznań, 29 grudnia.

BAZAR. Hr. Poniński z Dominowa, lir. 
Plater z żoną z Wielichowa, hr. Bnińśki 
z Pamiątkowa, hr. Raczyński z Rogalina, 
pani Karnkowska z Królestwa, Krajew­
ski ze Skoraczewa, Zakrzewski z Żabna, 
Moszczeński*z Niemczynek, Rychłowski z 
Głuszyny, Taczanowski ze Zborowa, pani 
Czorba z Krajewic, Żółtowski z żoną z 
Myszkowa.

KAMIEŃSKIEGO HOTEL BERLIŃSKI. 
Ksiądz Jurek z Pleszewa, Poliński z Kra­
kowa, Skrzydlewski z bratem z Wojcina, 
Szadziński z Tarnowa, Konopiński z Kro­
toszyna, Vogel z Moguncyi, Thomas z 
Gdańska.

Jrarzystw; sztuk pięknych.
* W przyszłą środę dnia 31 grudnia urzą­

dza twijs?.- Towarzystwo Młodych Przemy­
słowców przedstawienie amator- 

k i e na sali Lamberta. Początek o godzi­
nie 7'/a wieczorem. Odegrane Zostaną: „Po- 

j dej rżaną osoba“, komedya w 1 akcie 
• Dobrzańskiego i „Bartos z pod Kra­

ków , obrazek narodowy ze śpiewami w 1 
1| akcie. Prócz tego wykona „Kółko śpiewu“ 
-'Î j z towarzyszeniem orkiestry, wyjątek z orato­

rium’ J F. Guniewicza p. . t. „N i e w o 1 a 
a b i I o r k a“. Zakończy żywy obraz po- 

pi - y eklamacyą „Nowy Rok“. Po przęd­
na»» 'bu > a b a w a z tańca m i. Spodzie­

wać -i ;.a :ży, iż Szanowna Publiczność li- 
czi! •’! .-rzy'jyciem zaszczyci to przedstawienie, 
Dore z tal. urozmaiconego programu się składa.

V(ozt. aj po południu o godzinie 4 od­
było v.,;’Jne zebranie Izby adwokackiej, 
j’i/.'••• Ibi ’’t prezes Izby, p. radzca spra­
wi.-dli" r, ,zuman. Członków przybyło 28. 
W g rzedłożonego sprawozdania należało 
do ;zfy -, ikatów w Poznaniu w roku bie­
żącym I członków. Dyrekcya odbyła 11 
p-isiebzeńPrzeciwko członkom Izby wpłynęło 

> 12 /r 1 z których 105 załatwiono, 5 
; -ka -, sądowi honorowemu wzgl. wyższej 
prekurat-jwi 3 uznano za uzasadnione, resztę 
jako nieuzasadnione odrzucono. Sąd honorowy 
zebrał sie w trzech sprawach : w Jednej za-

(.Yadeslsiiio).

KCHOMUZYCZNE, TEATRALNE I ARTYSTYCZNE

P ostaaowienia 

miejskićj 

deputacyi targów.

Pszenica biała 
„ żółta

Żyto
Jęczmień
Owies
Groch

Za 100 kilogramów
ciężki średni

nap
wyż.
M|F.

naj-
niż.
MIF.

naj-
wyż.
M!F.

naj- 
niż. 

M |F.

lekki towar 
naj-1 naj- 
wyż. I niż. 
M|F.1M|F.

Postanowienia 
komisyi handiowćj.

10114 10 
80 14110 
30 13 10 
8012 80 
-112)80 
5()|l6|

13:80 
13 80 
13

60113 30
60
80

TOWAR
piękny I średni

13 30
40
80
20

pośledni.

21
20
20
G
lg
22

22
22
22
20
22
22

100 klg.Rzep 23
23
23
21
23
23

20
60
60
90

80Tygodnik artystyczno-literacki
wychodzi co sobotę. Daje w przeciągu roku 80 ar­
kuszy tekstu pióra najwybitniejszych sił pisarskich 
polskich i zagranicznych, około 100 illustracyj (prze­
ważnie portretów), oraz przeszło 00 arkuszy nut 
muzycznych na fortepian (w łatwiejszym i trudniej­
szym układzie), instrumenta smyczkowe i do śpiewu 
pierwszorzędnych kompozytorów krajowych i zagra­
nicznych.

Prenumerata roczna rs. 8, kwartalna rs. 2, 
z przesyłką, pocztową rocznie rs. 10, kwartalnie 
rs. 2, k. 50.

Abonenci roczni otrzymują album złożone 
z sześciu wielkich fotodrukowych portretów Mar­
celiny Kochańskićj, Pauliny Lucci, Stanisława Mo­
niuszki, Władysława Mierzwińskiego, Adama Asnyka 
i Jana Matejki. (1220)

A,drc~ T'edakcyi: Senatorska 18 w Warszawie.

Rzepik zimowy 
Rzepik lato wy 
Lnica . . . 
Siemię lniane 
Siemię konop.

40

so
Lubin słabo, za 100 kilogr. żółty 7,80—8.,20 

do 8.70 mrk., niebieski 7,50—8,00—8,20 mrk.
Makuchy siemienne spok., za, 50 kilogr. 

9,30 do 9,50 mrk., obce 8,00—8,80 mrk., na wrze- 
sień-pażdziemik płac, do — mrk.

Makuchy rzepakowe potw., za 50 kilogr. 
6,70 do 6,90 mrk., obce 6,40—6,60 mrk., na wrze- 
sień-paździemik —mrk.
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.isób 1)7,245 marek, % rok
zaś aójiiid.', u.

Leon «lec, weteran z r. 18 
i ' .v zoraj w mieście ęaszć^. £

La polowaniu w . Kzegocfeue 
dniu 22 b. u w dziesięć slrz 
gacze i 206 zajęcy.

* W Jarocinie w dniu 11 sty. 
roku to niedzielę o godzinie 71/s 
odegra Towarzystwo Przemysłowe: ■
w ratuszu teatr amatois Ode
..O r y 1“.'komedya ze śpiewem i
domowy“, obrazek w 
O liojiy udział uprasza
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D, ; towarzystwa Obrony Pra­
wni . Poz- iń św. Marcin 73.

Pit > o irwarzystwja Czytelni Lu- 
iiowyeh., , fit. Jerzykowski. Podgórna 
ulica nr. 10

.S'k.f’0 , ÓD,-•»?.. /w. -; Pomocy 
V ./. ■ f . p. -i. ź.r i,. jv --.I w Biblio­

tece Raczyńskich. ■ '
.Cor-as i/stwo r>‘zyjaciół Nauk 

¿i 35.
iąc. powyższe adresy bezpła- 
śmy w poowbny snosób umie- 
sy firm i osi) ■ watnych za 
i porozuniienrem • ę z intere-
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GOSF'ii; ,TWi HAfäDTu PRZEMYSŁ

Berlin, 29 grudnia (sprawozdanie urzędowe.) 
Pszenica za 1000 kilogr. w miejscu żąd. 142 
do 173 według jakości; na miesiąc bieżący płacono 
156—157, żąd. —, na grudzień-styczeń płacono 
—,—, na kwiecień-maj płacono i-2.50—163.25, na 
na maj-czerwiec płc. 164,75—lt 5. m> T-neiei: 
lipiec “płacono 167,00—167,50. W powjerlzrmo 20lF 
cent. Cena wypowiedziana 139,—,

Jęczmień za 1000 kilogr, ’ mielsiu li­
do 185 pł. według jakości.

Kukurudza w miejscu pi »c. ¡.39 -143 we 
dług jakości. Wypowiedziano - . — ceat.

Żyto za 1000 kilogr. w miejscu pł. 135—141 
według jakości; na miesiąc bież tcy płacono 
140,50—141,25, na grndzień-styez .. 10,50—141.00. 
na kwiecień-maj płacono 139.25 - : O na urn'

wison, jijiratjoiiwa 1 żmzsr

1 * —

ii P i z nr ń. wtorek 3 ’ grudnia.

i? ■„? Doniesienia urzędowe. Król nadał eme-
Btawij księdzu P1. ii s c b k • m u w Bytomiu,
®der orla czerwonego tczv/ar ? klasy.

: % i /
. Ńa (ibogit dzieci ; •ąlne z prawego

rjegu '^arty. Z przeuie nia 77 marek.
)r, Sęcki w miejsce powm-zowań noworo-
znych 3 1 marki. — -Razem ■o I marek.

* Teatr. Dziś p r z 1 stawienia
litrbędaie.

W środę n a hen e f pani S i e-
lieckiój, obraz dr.ic yczny Gawa-
¡ewicza „B a r 0 a r 01 a“, k ,edya J. Bliziń-
jskiegó „K 1 w a-l e r ni a * w y“, opera na-
rodowa Kurpińskiego „ K • a k 0 w i a ć y i
g ó r a. 1 e“ (akt I.) i „M a s r“. ,

I dziś jeszcze przyp : ■ ■ny Publiczności
naszej ten Pnjefis. Pr: ho ■ i jesteśmy, że
(taleat, pilność^ gorliwo. praca artystki,
¡znajdą ze strony Publićznoś uznanie, okaza-
ne’przez liczne zebranie się v teatrze.

W Nowy Rok dramat G utżkowa „U r i e 1
: j c 0 S.t a“..
1 \ W sobotę .dramat; Starze iego „K r w a-

•' e p i.ę t n 0“ . -
„Hołd pruski“ pozostanie u nas jeszcze

przez cały ten tydzień, v.l, • ie z niedzielą.
(Cena wstępu od doi isłych 7i> fen., uczni i
flzieci 25 fen. ■

Woda w Warcie opa I' od\wczoraj do
•kiś zrana» o 12 cm t. j. 2,40 111.

Z .Pogorzelicy- donosi główny urząd
'ny, że ’.oda tamże v i 29 b. m. opa-

do 1.75 m., a/dziś do : 15 m.
* Baputaeya de- tutęiszi magistratu wy-

na na ostatnim wiecu c i: wręczenia prośby
sprawie obsadzenia por / w miejskim laza-

/

bne z°bfanie
łoiw,'. W <l;ii 'ińi< odbęuzie ,ćę 

dnia 18 stycznia 1885 r. o godz 
łudniu na sali w ratuszu.

Wczorajszą naszę wiadomo: 
niu plebana polskiej narodowości >> ' V istfaki, 
uzupełniamy według „Pielgrzyma który do­
nosi, że rządzca parafii pelplińsl .ej •. - 
rynsz tiimśki, ksT Jöz'e.f S z o t o w's k i. 
powołanym został tymczasowo p zez BisDpa 
padernbornskiego, z pozwoleniem ze strony 
Biskupa chełmińskiego, na dusz- pasterza Po­
laków zatrudnionych w Westf Iii, miano­
wicie w Dortmund, B o c h a i G - i- 
senkirclien. Stale zamieszka, to Dort­
mund, skąd koleje żelazne w różne streu-, się 
rozchodzą. Ks. Szotowski zaraz w pierw: ’
dniach stycznia wyjeżdża, aby tę nowe u o d­
nowioną posadę objąć.

-j- S. p. Gustaw Mann 
leoński, raimy w bitwie pod 
chanik i właściciel znanego w Królestwie 
Połskiem warsztatu narzędzi (icrurgicznyth, 
zmarł w tych dniach w Warszawie, dożywszy 
bardzo sędziwego wieku. Z pochodzenia Nr-, 
mieć, religii protestanckiej, osi niszy w roku 
1819 w Warszawie, przywiąi >'- óć oab nr 

t- n ńrzywiąz-a- 
w religii katolickiej! ....... ' ""'ł
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* Polak marynarz. W d: j.a e ■ ■
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czerwiec płac, 140,50—141.25,
140,50—141,25. Wypowiedziano 
wypowiedziana 140,50.

Owies za 1000 kii. w mi- 
160 według jakości, na miesiąc 
134,—, na grudzień-styczeń płac, 
cień-maj płacono 135,0—
135%—136%. Wypowiedziano 400 
wypowiedziana 134.

Olej rzepakowy. Za 10 ' ■ 
bez beczki płc. —,— mrk., w : ,
------mrk., na miesiąc bieżący
grudzień-styczeń płacono 51,1 ,
52,0, maj czerwiec płacono 52 
no —. Cena wypowiedziana —

Okowita. Za 100 litTó i ICO . Kt. • 
10,000 litrów pret. w miejscu bea beciki płacono 
42.8, w miejscu s beczką płacono —.— na miesiąc 
bieżący płac. 43,7, żąd. —, na grudzień-styczeń 
płacono 43,5- 43,7, na styczeń-luty —,— , na 
kwiecień-maj płacono 44,8—44,9, na maj-czerwiec 
45,1—45,3—45,2, czerwiec-lipiec płc. 45,9—46,1, 
na lipiec-sierpień płacono 46,6—46,7—46,8, na 
sierpień - wrzesień płacono 47,1—47,3. Wypowie­
dziano 90,000 litr. Cena wypowiedzenia 43.7,

na <
’,0«

bit

aeiwLe üpcec 
centa. Cena

żąd. 131 do 
żący płacone 
—, na kwie- 
inaj-czeiwiec 
cent. Cena

r, t miejscu 
miejeeu z beszk# 
płarono 5 .1, na 
sa kwiecień-maj 

Wypowiędzia-
grudnia. M?iejsk; 
i e. (U rzędowi ■ 
i O. Na sprżedaż 

50 Muk 
.opâw ~ B’ 
ałe

i! targ o w i-
■ r a w o z d a- 
pędzono 2170 

tr- idy chlewnej,
1 10) r o g a t e. 

pędu larg był powolny. 
>no a powoduni( wielkiego spędu, 

.■o ,,i ' ^rze,u. Wszystkie-
dano, mianowicie z tego powodu, że i 
iiie wiele kupowali. Płacono za gatu- 
18 marek,za gatunek II 46—50 mrk., 

III 40 do 43 m., za gatunek IV 
.. za 100 funtów wagi mięsnej. — 
chlewna. W krajowych rasach kon- 
vzrost cen o blisko 2 marki. Targ na 
i serbskie był powolny, ale ceny były 
•port nie był znaczny, wskutek czego 

•zyi -eg. nie sprzedano. Płacono za meklem- 
ec g,,t. 50—51 mrk., za pomorskie 46—49 mrk., 
za iż• (Sengery) 42— 45 mrk., za lekie wę-

k
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’ 1 
I37R -1 
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Tówar 
cokoiw:- 
go nie 
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zo gar 
36--J0 
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gaerskię 
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uobnie ’ 
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ciężkie 
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ta oko 
Pa* yża 
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szłeo-ł) i 
DCgO t<> 
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ni
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■ oiv-ii'k 
-,¡ri pło

40—42 1 mrk. za 100 funtów przy 20 
za bakońskie 44 do 50 marek za 100 

!,-/,y 45—50 funt, tary za sztukę. — O i e- 
7 erg był dosyć ożywiony, bo prawdopo- 

orzyszły piątek nie będzie nic na targu, 
.i gatunek I 50—55 fen., za najlepsze 

1 Jęta do 58, za H 33—45 fen. — Skopy.
: był zbyt korzystny, gdyż na eksport pe­

le zakupiono. Niekorzystnie wpłynęła
■ ność, że zeszłotygodniowy eksport do 
-viódł. Przy zbyt powolnym targu tylko 
wysiłkiem osięgnąć było można ceny ze- 

liedziałku. Pozostało niemało niesprzeda- 
ru. Płacono za gatunek I 40—44 fen., 

angielskie jagnię do 49 m., za II, 38—42 
funt wagi mięsnej.

p r j Poznań, 30 grudnia. (— Sprawozda- 
łd o w e. —)

Sten powietrza: deszcz.
?yb';: spok.

wypowiedzialna —. Wypowiedziano 
na grudzień 128,— płc., grudzień-styczeń

: c. stycz.-luty 129 pł., luty-marzec 130,— 
o/nę 132.— płac.

Oko ,'ita: potw.
, aa wypowiedziana —.—. Wypowiedziano 

grudz. 41,— płac., styczeń 41,— płac. 
•0 pł.,- marzec 42,— płac., kwiecień 42,50 
kwiecień-maj 42,fO płacono, maj 43,20 

czerwiec 43,80 płacono, lipiec 44,40 płac,
wita: w miejscu (bez beczki) 41.10 płc. 

(Sprawozdanie urzędowe.)
Wypowiedziano------ centnarów. Cena

dziana 127.—, grudzień 127,—, grudzień- 
127,— styczeń-luty 127,— kwiecień-maj 

:n.
owita, (z beczką) pr. 100 — 10,000% 

Wypowiedziano 15000 litrów, cena wypo- 
a 40,90, mkr., grudzień 40,90 mrk., 
41.— mrk., luty 41,40, na kwiecień-maj

. w miejscu bez beczki 40,90 rar.

fSp

dni

Bydgoszcz, 29 grudnia, 
zdanie izby haudlowćj). Ceny za 1000 klg.) 
zenica niezm., piękna 146—147 mrk.. śre- 
tunki 140—145 mk. poślednia —.— m.

. to stale, w miejscu krajowe piękne 124 do 
średnie 121—123 mrk. poślednie —m. 

czmień dla browarów 130—140 m., na paszę
>6 mrk., mały —mrk.

Telegram yär&tdowy
Kuryera Poznańskiego

Berlihi, 30 grudnia 1884. (Kursa końcowe).
Ziemiopłody.

Pszenica słabiśj 
grudzień, 
kwiecień-maj 

Żyto słabiej 
grudzień 
kwiecień-maj 
maj-czerwiec 

Olej rzep, stale 
grudzień 
kwiecień-maj 

Okowita słabiśj 
w miejscu 
grudzień, 
kwiecień-maj 
maj-czerwiec 
czerwiec-lipiec 
lipiec-sierpień 

Owies 
grudzień 

Wyp.-żyta wsp.
Wyp.-okow. kw. 120,000 

Szczecin, 30 grudnia 1884.

158,-
163.50

141.25 
14Ł25
141.25

51,20
52,30

42.70 
43,40
44.70 
45,- 
45,90 
46,50

136,50
300,-

Pszenica słabiej 
kwiecień-maj 
maj-kwiecień 

Żyto slabiśj 
kwięcień-maj 
maj czerwiec 

Rzepik 
w miejscu 

Olej rzep. potw. 
grudzień.

164.50
166.50

138,50
139,-

49,50

Kapitały.
110,60
103,20
101.30 
101,50
165.30

Galie, akc. k.
Pr. consol. 4%
Pozn. listy z.
Pozn. listy rent.
Austr. banknoty
Austr. renta złota 86,25 
Austr. losy 1860 119,80 
Włochy 97 75
Rumuny 102,80
Ros. banknoty 211.00 
Ros.-ang. pożyczk. 96,50 
Pol. 5% listy zast. 63.50 
Pol. lik. 1. zast. 57.40
Kredyty 483.00
Kolćj państwowa 511,00 
Lombardy 245.00
Usposob. dosyć stale)

(Kursa końc.)
w miejscu 
kwiecień-maj 

Okowita słabo 
w miejscu 
grudzień 
kwiecien-maj 
czerwiec-lipiec 

Petroleum 
w miejscu

51,50

41.60 
41,90 
44.40
45.60

8,60

Do dzisiejszego numeru Kuryera Po­
znańskiego dołączamy jako dodatek nad­
zwyczajny (1299)

Z=:rospełzt
na

oraz inne wydąwnictwa M. Gliiks- 
berga w Warszawie.

ŚWF- Skład główny na W. Ks. Po­
znańskie i Prusy w księgarni

J. Leitgebra i
w Poznaniu.

Sp.



*
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Dnia 28 b. m. rozstała się z tym światem najukochańsza żona moja
JÓZEFA Z HR SZOłJlRSKICH

ROGALIŃSKA.
Eksportacya do kościoła miejscowego w Cerekwicy odbędzie się 

w środę dnia 31-g‘o b. m. o godzinie 9-tńj rano, poczem nabożeństwo żałobne 
i pogrzeb. (1294)

/ W smntka pogrąż®ny mąż.

Dnia 29 b. m. zakończył żywot doczesny, opa­
trzony śś. Sakramentami/ (1296)

Ks. Józef Dynkowski
proboszcz w Słupi.

, Eksportacya zwłok do kościoła paraf, d. 1 sty­
cznia 'po nieszporach a nazajutrz ci godzinie 10 na­
bożeństwo i pogrzeb.

Ks. Niezieliński.

Dnia 29-go grudnia r- b. rozstał się z tym światem naj­
ukochańszy mąż i ojciec (1304)

Franciszek Ksawery
KKYSliTSKI.

Pogrzeb odbędzie ’ się w środę o 3-ciej po po południu, 
o ozem krewnym i przyjaciołom donoszą w smutku pogrążeni

żona i. syn.
. Ostrów, dnia 29 grudnia 1884.

Zaproszenie do przedpłaty!
.,Wielltopolanin*‘ najtańsze pismo polskie, będzie 

od 1-go stycznia 1885 r. c o d z i e n n i e wychodził pod. na­
czelną redskcyą p. dr. Tadeusza Jackowskiego 
z Pomarzanowic.

Przedpłata kwartalna kosztuje dla miasta Poznania: w 
Ekspedycyi i w ajencyacb „Wielkopolanina“ 80 fen., mie­
sięcznie 30 fen., z odnoszeniem do domu kwartalnie 1 markę 
na wszystkich pocztach w cesarstwie niemieckiem.

tylko 1 markę. "“Wbi
Wszystkie poczty już już t e r a z p r z y j m u j ą przed­

płatę.
Na pocztach zapisany jest „Wielkopolanin“ w katalogu 

pism na stronie 231, (Zeitungs-Preis-Liste pro 1883, II Abth. 
Seite 231 sub rP) . _ (1228)

Pierwszy numer od nowej redakcyi wyjdzie

5000 ©S5HeZXXr>lOza725y
duia 1 stycznia 1885 r.

Ogłoszenia do tego numeru —- po 15 fen. od wiersza 
petytowego — prosimy nadesłać najpóźnićj do 30 grudnia rt.

Poznań, 18 grudnia 1884.

Administracya „Wielkopolanina“
Wodna ulica 15.

Drogerya

H. Jasiński i Spółka
Poznań, św. Marcin 62
‘f- poleca (1224)

wszelkie wody mineralne
świeżego nalewu,

Sole i ługi do kąpieli,
Perfumy fraucuzkie i angielskie, mydła 

medyczne i toaletowe,
Prawdziwe koniaki francuzkie,
Oliwy do machin, smarowidło do wozów, 
Farby na posadzki prędko schnące i z la­

kierem bursztynowym,
Świece kościelne.

Rozmaite mydła do grania, mączkę ryżową 
i pszenną, modrfe, Borax i wszelkie ar- 
tyknły w gosp. domowein niezbędne.

Listy zastawne W. Ks. Poznańskiego
wylosowane w dniu 22 grudnia r. b. wypowiedziane na 1 
czerwca 1885.

Serya I. a 1000 tal. resp. 8000 marek: Nr. 1 18 158 300 319 410 
436 502 576 755 812 903 1141 1162 1190 1194 1232 1240 1282 1461 
1475 1494 1496 1601 1663 1699 1708 1917 1954 2034 2080 2113 2360
2398 2457 2458-2516 2578 2726 2769 2939 3051 3127 3143 3318 3322
3438 3442 3511 3539 3542 3626 3689 3909 3968 4234 4303 4307 4726
4782 5091 5105 5186 5243 5497 5770 6041 6169 6186 6229 6315 6501
6653 6662 7127 7131 7197 7478 7583 7641 8411 8593 9091 9675 9865
10259 10322 10355 10358 10367 10432 10475 10591 1.0616 10865 10920 
10937 11747 11875.

Serya II. b 200 tal. resp. 600 marek: Nr. 33 60 187 303 409 
496 504 521 536 580 633 638 728 800 901 919 944 1358 1728 1975 
2041 2162 2200 2388 2427 2460 2497 2583 2591 2609 2627 2659 2674
2735 2747 2891 3092 3234 3300 3310 3457 3561 3610 3625 3690 3753
3755 3797 4036 4158 4159 4181 4308 4533 4595 4736 478 4923 4932
4971 5061 5086 5148 5165 5342 5855 5876 5897 5943 5987 6002 6024
6083 6169 6171 6239 6392 6594 6619 6653 6755 6797 6902 7198 7382
7547 7585 7589 7632 7677 7998 8010 8068 8087 8148 8205 8218 8266
8269 8284 8301 8327 8351 8527 8586 8752 8963 9003 9040 9069 9212
9714 9868 9916 9932 9985 9986 10004 10114 10184 10222 10308 10344 
10345 10519 10712 10726 10965 10967 10987 11085 11192 11202 11220
11265 11498 11531 11703 11744 11947 11949 12026 12102 12258 12259
12331 12379 12451 12552 12634 12756 12935 12946 12996 13192 13210
13452 13481 13525 13532 13551 13675 13720 13761 13831 13882 13844
13965 14192 14229 14375 14544 14582 14718 14859 14874 14890
15003 15097 15148 15183 15217 15234 16300 15635 15586 15726 16116
16332 16349 16447 16467 16577 16705,16729 16811 16849 16880 17075
17259 17264 17448 17666 17785 17835 18084 18097 18150 18236 18281
18350 18372 18449 18500 18660 18897 18981 19043 19111 19132 19119
19278 19628 19778 19800 19864 19934 19967.

Serya III. b 100 tal. resp. 300 marek: Nr. 6 190 234 280 321 330 
349 350 421 446 618 622 635 692 823 860 971 1062 1084 1194 1226 
1256 1309 1575 1595 1597 1663 1724 1746 1827 1935 2017 2146 2313
2322 2340 2374 2410 2675 3074 3123 3185 3284 3458 3738 3972 4000
4003 4026 4038 4179 4248 4351 4417 4545 4586 4703 4829 4870 4884
4922 5088 5165 5271 5272 5293 5313 5500 5570 5583 5637 5667 5684
5739 5845 5869 5915 5934 5996 6038 6064 6079 6321 6397 6470 6628
6539 ’587 6625 6753 6801 6821 6854 6870 6945 7009 7141 7268 7368
7386 7(30 7754 7792 8120 8137 8215 8222'8368 8427 8467 8532 9057
9076 9128 9152 9267 9390 9563 9611 9706 9780 10087 10142 10170 10498

10842 1088010521 10523 10553 IWA? .10667 10704 10712 107Ó5 10831
10912 10933 li‘065Jioo.j n,p6 11427 11444 11507 11523
11624 11839 12074 12075 121 fi? 12259 12373 12421 12505
13048 13159 1322013967 13358 13376. 13479 13558
13792 13805 13884 lotóo 13951 14038 14126 14147
14340 14385 1441F 14¿o.| 14702-'

Serya V. b leo uf r-śn J500 marek: Nr. 57 176 274 350 522 
525 626 655 709 gio 879 1050 1 094 1211 1273 1285 1365 1371 1401 
1407 1534 1539 i§65 1818 1913 1937 1946 2110 2138 2236 2421 2494
2656 2816 2J7(j 3115 3119. 3348 -Ó430 3503 3615 3643 3723 3969 3997
4019 4075 4149 4194 4263 42SW 4299 4393 4459 4011 4043 4711
4975 5091 515"! 5256 5288 53&Í 5499 5543 5544 5656 5699 5716

11531
12675
13624
14255

11555
12941
13766
14261

4737
5724

5897 6037 611.3 6166. 6462 658)1- 
Serya VI. b *»0© tal. rest

397 778 799 842 843 1034 1108 
2383 2400 2418 2505 2736 2798 
3955 4013 4086 4645 4958 4983

3000 marek: Nr. 207 210 235 333 
1273 1432, 1557 1659 2161 2170 2245 
2875 2932 2967 3056 3504 3632 3765 
5111 5550 5J646 5801 5847 5899 5)14 

5951 6080 6872 6905 6999 7372 7413 7832'7891 7968 7981 8056 8353 
8355 8735 8819 8929 9020 9143 9320 9771 9777 9844 9873 9918 9980 
10009 10026 10039 10196 10579 10720 10725 10786 10847 10916 11244 
11248 11285 11546 11594 11686 11899 12163 12190 12305 12311 12424
12631 12843 12845 12846 13055 13154 13606 13742 13803 138t5 14211
14307 14336 14419 14456 14494 14675 14718 14936 14992 15)15 15089
15294 15444 15449 15614 15824 15839 15877 15911 15983 16094 16188
16221 16637 16711 16872 16936 16947 17047 17169 17183 17582 17626
17627 17880 17971 17986 18341 18441 18491 18497 185« 18527 18828
18870 18986 19414 19702 19894 20414 20)'15 .’0418 20128 20720 20901
21020 21086 21375 21387 21388 21460 215&3 21594 2692 21800 21871
21973 22153 22186 22410 22430 22544 22711 22893 13106 23199 23358
23384 23740 23835 23863 23975 23995 24088 24215 ’4457 24518 24969
25063 25797 26157 26230 26522 26562 26614 26611 ¡6997 27016 27051
27087 27157 27410 27503 27509 27544 27619 27774 £815 27827 27860
27Ś61 28075 28567 28617 28618 28619 28869 29073 21695 29825 30009
30051 30381 30544 30957 30999 31068 31180 31306 313A 31591 31759
31948 31985 32034 32372 32473 32565 32624 32716 32798 3350 33784 33 
785 33786 34026 34027 34036 34109 34120 34163 34668 34901 349&35233 
35249 35250 35421 35590 35657 36005 36006 36286 36323 36325 3326
37501 37861 37867 38159 38379 38797 38698 38707 38750 38954 3896
38977 39025 39026 39877 40064 40065 40131 40641 40642 40643 4069
40651 41183 41267 42055 42229 42456 42458 43535 43740 43811 4402
44279 44606 45604 45725 45726 45763 46185 46343 46389 47598 4800
49032 49852 49881 50170 50428 50645 50788 52435 52549 52550 5551
53165 53166 55024.

Serya VII b 500 tal. resp. 1500 marek: No. 20 178 496689 
741 904 1058 -1229 1414 1663 1702 1767 2015 2026 2092 22942384 
2498 2578 2855 2875 2955 2984 3020 3259 3419 3453 3522 35993906
4287 4320 4737 4816 5051 5190 5319 5327 7.464 5534 5862 60216329
6335 6445 6501 6573 6619 6833 6925 7003 7019 7041 7045 71227145
7277 7437 7991 8139 8369 8465 8500 8608 8649 9018 9091 91389140
9205 9218 9240 9349 9404 9602 9821 9863 9964 9982 10021 100220035 
10039 10062 10076 10093 10283 10376 10458 10530 10749 11217 1536
12018 12067 12693 13089 13423 14499 13917 14092 14138 14419 ;468
14500 14509 14537 15355 15421 15819 16424 16440 16512 17299 1417
17554 17683 18048 18117 18423 18489 18496 18556 18792 19194 1982
20037 20374 20375 20472 20693 20815 20828 20933 ’21170 21395 ‘.408
21620 21999 22016 22051 22365 22366 22491 23301 23302 23303 ‘068
24069 24373 24606 24690 25124 25195 25429 25473 25902 25922 ,?74
26246 20658 26905 27007 27106.

Dokończenie nastąpi.

itetew© i wis sąts
we wielkim! wyborze 

jako też

KOMPLETNE WYPRAW5
skromne i luksusowe

poleca 62),

B. SZULCSEWSKI.
Skład porcelany, s«-kjka^i tsoi 

Stary Rynek nr. 53/5dMi^fe.A

Nakładem i czcionkami TOjńkąfm) .Wy-ya Poznańskie;go.

Z dniem 2-go stycznia roku 1885 rozpoczynam jako

rzecznik
praktykę przy sądzie okręgowym. (1282)

n Inowrocławiu.
Biuro moje znajduje się w domu panów Neumann 

Soehne obok sądu.

Czesław Markowski.

Fasy do maszyn, w
es*0

h skórę do reperacyi pasów, |
£ (34) techniczne
£ towary g™°we,
® t't^O“lstrumenta z doświad- 

M3 ® '|jcz3-lnej stacja dr. Del-
S, brii ck a poleca po ce-

uach umiarkowanych

IZ. Mazurkiewicz,
g Poznan, kantor: Berlińska ul. nr. 5.

Fabryka pasów oraz skład towarów 
technicznych dla gorzelni.

pączki
kilka razy dziennie świeże napełniane rozmaitemi owocami 
marmeladami, także z marmeladą aprykozowr,. 1/2 tuzina gla­
zurowanych lub też cukrem posypanych 59 ten., na zamó­
wienia także 7a tuzina za 60 fen. (1301)
Punczową esencyą z ananasem po 3 marki litr.
Punczową esencyą na winie burguudzkim.
Arak, rum i koniak poleca

Sobeski w Bazarze.

W celu odświeżania po­
wietrza w pokojach.
Jednym z najpierw szych warunków 

do utrzymania zdrowia jest bez kwe- 
styi ężystość powietrza w pokojach. 
Przy stosunkowo rządkiem odświe­
żaniu powietrza, jak się to najczę­
ściej zdarza wśród zimy, powstają 
bardzo łatwo w pomieszkaniach mia- 
smata sprowadzające najrozmaitsze 
choroby. Obok właściwego odświe­
żania a szczególnie tam, gdzie z tru­
dnością się to w naszych mieszka­
niach odbywa, zaleca się w tym celu 
bardzo skuteczny i przyjemny śro­
dek z znakomitym zapaehem tj. Ra- 
dlanera esencyą jodłowa (Conlfe- 
ren Gclst) z Czerwonej apteki w 
Poznaniu, która wyrabia się i de­
styluje z świeżyć li iglic, jodeł i we­
dług orzeczenia profesorów uniw. dr. 
Reclama w Llpsfcu, tajnego wyż­
szego radzćy medycznego prof. dr, 
Nussbanma i prof. dr. Gletl w Mo­
nachiom, prof. dr. Rokitańskiego 
i radzcy zdrowia dr. \Nieflieyer uaj 
stosowniejszą jest do oczyszczania
1 odświeżania w pokoju jTowiptrza. 
Najpraktyczniej rozlewa się Rtądiaoe- 
ra cseacya jodłowa plyn-iia. w po­
koju za pomocą rozpyla« J1-.. Ru 
telka kosztuje 1 mrk., 1 \n<w
2 marki.

Jranpi®

£ i/w litra karafka * 0’,50 <£
%o .. ... '■ 1;- jj

O_C */w

.2 V:
C V:

butelka od
2."-- fl.
u ®

2'_ 5,
3->-. S)g gąsiorki „ ?

7 A. Piotrowską a
(fe Franciszkańska ulica nr. sg 
S hAm Qtar*nn Rvnkfl. ™

Pączki!
trzy razy dziennie tuzin po 
1,20 m. i 1,00 m. mniejsze 
za wyraźnem zamówieniem 
poleca cukiernia (1305)

Ant. Mitznera,
Stary rynek nr. 6.

Zaproszenie do przedpłaty
na

Si,
0ena kwartalna 3 m. Cena

zniżona urzSdnlkówh «W°- 
darczychirlezamoznychCzłon- 
ków Kółek '
I mrk. 90 fen.. k‘01'1 
do Redakcyi w t0ZI1 
św. Marcina nr. 28, 
przesyłać należy. ' l

Organii
żonaty, jeszcze młody i 
zawód znający, poszuk 
od Nowego Roku, lub t 
dego czasu. Bliższa
w Ekspedycyi Knrycr 
skicgo.

100 cent

poleca swój

warsztat obuwia wszelkiego rodzaju
dla Przewielebncso Bachowieństwa, dam, mężczyzn 
1 dzieci ręeząc za elegancką, trwałą i sumienną robotę, z doskonałego 
materyału, po cenach umiarkowanych. —- Przedewszystkiem zwraca uwagę 
Przew. Duchowieństwa na piękny krój kanonów’ i eleganckie ich 
wykonanie. — Wyrabia także huty do polowania i gospodar­
stwa z nieprzemakalnej skóry, oraz podejmuje wszelkie reperacye.

Obstalunki zamiejscowe wykonuje spiesznie. Z prowincyi uprasza 
się o dobrze zdjętą miarę, a lepić,' jeszcze o dogodne zużyte obuwie.

1

1

1

Z dniem dzisiejszym polecam

pączki
dziennie 3 razy świeże.

tuzin napełniony wiśniową marmeladą ,t)0 
fen., sztuka 5 fen. (1008)

tuzin napełniony wiśniową marmeladą 1,00
mrk., sztuka 10 fen. yt

tuzin napeł. aprykozową marmeladą i /kon­
fiturami 1,50 mrk., sztuka 15 fen. /

A. W. Żuromski.
Cukiernia,

fabryka karmelków, cukrów i czekolady.
Poznań, ulica Berlińska nr. 6.

Filia: uli. Wrocławska nr. 53.
&s

Í Wöoke a holend. Kakao

ma na sprzedaż

J. Ciclios;
____ w Grodz

Ogrodn
kawalera, znającego 
wadzeniu ananasitrri ' 
tarni, szkółkach i og -
rżywnym, potrzebuję 1. -c 
Dąbrówka per Luc m v po-. 
Oborniki od 1 kwi

Miodzien c
uczciwych rodziców, 
gruntownie wyuczyć sb • •
i ztołnictwa, może się 1 r -. •
zgłosić.

>1. K ud IIii
ZŁOTNIK i JL 1. 

Poznań, św. Jlo ' ‘

ÓGRODK r
żonatego bez famili ■ 
się na oranżeryi i ’ od o w; 
drzewek, będąceg firsy
myśliwym, ą który ! i 
lutego mógł objó mńjs-A
wskaże Eks*pedycj ury--'-
Rozn. j). 1. L. 129 (i2‘J'.-

Nauczycielki P egzaiw, 
muzyk, nauczy cieM Francuzki 
Nauczyciel dumo- Pisarz' 
będący lat kilka * 
poszukują umiesz zenia 
(1298)Agencya F Aawicza

¡jerlaw
, ■ grrifeńt

■TU
ią,(lepszy i .najlahdej. rożdzyniający się fabrykat, uwienczoń 
riei.ą łnedalamt -zmretni 1/2 Ko. wystarcza na 100 filiżanek 
"■■z^pasie we wszys^^h znaczniejszych tego zakresu składach 

'' ■'FabbykaribE j;& C. Blooker, Amsterdam

Lamberta sala I
Jutro w środę dni.

KOŃCE
nie bęt*

Przyszły konc f 
odbędzie się 3 
(1268) A 
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